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ġo „Gazety Lwewakiaj* cizzy- 
prenumerkją od 2 stygznie da hotas 
i r z Lohi 


i ne dzuisia, piere WY ot amwani 


Zaproszenie do przedpłaty. 


Przedpłata na „Gazetę Lwowską“ 
Wynosi za IV ćwierórocze w miej- 
Scu 3 zł, pocztą 4 zł; za miesiąc 
Październik w miejscu 1zł., pocz- 
tą 1 zł. 35 ct. —Z „Przewodnikiem“ 
Za TV ćwieróćrocze w miejscu 8 zł. 
0 ct, pocztą 4 zł. 75 et.; za mie- 
Siac październik w miejscu 1 zł.30 
ct, pocztą 1 zł. 65 et. — Prenume- 
rata przyjmuje się tylko 1 lub 16 każ- 
dego miesiąca. 


CZĘŚĆ URZĘDÓWA 


Minister sprawiedliwości pozwolił sę- 
dziemu powiatowemu, Bartłomiejowi © h o- 
lewee, przenieść się z Jordanowż do Krze- 
szowie i mianował sędziami powiatowymi na- 
stępujących adjunktów sądu powiatowego: 
Alfonsa Karpińskiego z Wadowic do 
Jordanowa, Ferdynanda Ujhelyiego z 
Gorlice do Łańcuta, Adolfa Rybakiewieza 
z Myślenie do Kolbuszowej, wreszcie adjunkta 
sądu krajowego, Maurycego Gilewskie- 
go, z Krakowa do Grybowa. 


C. k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
wała nauczyciela tymczasowego szkoły eta: 
towej w Babuchowie, Mikołaja Osta po- 
wieza, rzeczywistym nauczycielem tejże 
szkoły. 


c Gdy księgosusz wygasł w Zawalu, w 

powiecie borszezowskim tak, iż cała Galieya 
wolną jest od zarazy, zatem c. k. Namiest- 
nictwo Morawskie pod dniem 18 września 
b. r. 1. 17884, zniosło swe dawne rozporzą- 
dzenia z dnia 14 czerwca b. r. l. 11298 i 
z dnia 15 sierpnia b. r. l. 15387, które tu- 
tejszemi okólnikami z dnia 7 lipca b. r. l. 
31488 i z dnia 20 sierpnia b. r. l. 48381 
ogłoszone zostały, i zezwoliło na wprowa- 
dzanie odźuwaczów i produktów od nich po- 


Ječacrmawo inserat ebliezają się po 7 centów 
kikszszawe po # oi, gd miajses jednego wiersza. 

Tarśrzty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wazyqikia azanecya anonsów; we Francyi w Paryżu 
zy pa, È masę Clóśmant 5. 
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chodzących z Galicyi i Bukowiny do Mora- 
wy, a to przy zachowaniu przepisów $. 40 
ust. 10, 11 i 12 ustawy z. dnia 29 lutego 
1880 i rozporządzenia Ministeryałnego z dnia 
12 kwietnia 1680 dz. ust. punkt nr. 37 i 38. 

Przy transportach do Morawy odżuwa- 
czy pochodzących z Galicyi i Bukowiny, o- 
bowiązują przepisy $. 10 wyż przyioczonej 
ustawy, oraż rozporządzenie ogłoszone tutej- 
szym okólni:iem z dnia 80 sierpnia b. r. |. 
45165, w myśl którego zwierzęta te, z wy- 
jątkiem wypadków koniecznych, mogą być 
wyładowane na oznsczonych stacyach kolei 
żelaznej, w których nastąpi rewizya bydła. 
Wyładowanie produktów zwierzęcych iaoże 
mieć miejsce na każdej stacyi kolei żelaznej. 

Przewóż przez Morawę do innych kra- 
jów przeznaczonych transportów odźnwsaczy 
odbywać się winien tylko koleją żelazną. 

W myśl $. 13 lit-a wyż wziuiankowa- 
nej ustawy i odnośnego rozporządzenia mi 
nisteryalnego. zwierzęta odzuwające z Gali- 
cyi i Bukowiny do Morawy wprowadzane, 
jeżeli nie są przeznaczone na rzeź, poddane 
będą odosobnionej 10-dniowej ohserwacyi, ve- 
lem zbadania stanu jeb sdrowia. 

Wprow:dzenie bydła rogatego z zakła- 
dów kontumacyjnych do Morawy jest zabro 
nione, a przewóz dozwolony bez wy- lub 
przełzdowania. 

Również e. k. Rząd krajowy Szlązki 
pod dniem 17 września b. r. L 8315 znosi 
swe rozporzadzenia ograniczające przywóz i 
przewóz zwierząt i produktów zwierzęcych 
w §. I ustawy z duia 29 lutego 1880 r. dz. 
ust. państ. nr. 37 wymienionych, które tu- 
tejszym okólnikiem z dnia 20 sierpaia b. r. 
l. 43381 zostały ogłoszone. 

Co się podaje do powszechnej wiado- 


pełny w stosunkach wewnętrznych. 
Zjazd się odbył zupełnie w ten sam 
sposób jak poprzednie w Módlingu i 
Bernie, ale gdyby nie epizod konfiska- 
cyjny, eo do rozgłosu ostatni zjazd 
nie byłby pewnie dorównał dwom po- 
przednim. Cóż bowiem nowego powie- 
dziano lub uchwalono w Karlsbądzie? 
Nie, zgoła nie. Ani jeden mowca nie 
wystąpił z jakąś nową myślą, ani je- 
dna uchwała nie zawiera nowej dy- 
rekiywy politycznej. Powtarzamy i dziś, 
cośmy powiedzieli przed zwełaniem 
zjazdu. Nie był to akt polityczny, go- 
dny opozyceyi, która straciwszy długo 
piastowane stanowisko większości par- 
lamentarnej, dobija się 0 nie wszel- 
kiemi środkami legalnemi, nie był to 
protest poważny przeciw kierunkowi 
politycznemu dzisiejszego ministerstwa, 
bo krzyk nie stanowi powagi, a zre- 
sztą nie ma dodatniej podstawy do 
takiego protestu. Chodziło więc tylko 
o dalsze podburzanie ludności niemie- 
ekiej, o rozbudzenie namiętności poli- 
tycznych, jednem słowem o narzuce- 
nie spokojnej dotąd ludności niemie- 
ckiej systemu opozycyi quand même. 
Z tego powodu bohaterowie zjazdu 
karlsbadzkiego w duchu może nie na- 
rzekają na konfiskatę drukowanych 
projektów rezolucyi i dzienników wie- 
deńskich, bo wyzyskują ten akt legalne- 


mości. SPT" PTT go odporu za strony rządu i przedsta: 
ało dnie 29 A 1586. wiają go jako początek formalnego prze- 
ślądowania politycznego. Bohaterom 

= E l ROG zjazdu zachciewa się jeszcze roli mę- 
4 a p ezenników politycznych, której jak się 
CZĘŚĆ NIEURZEDO W A z ich postępowania pokazuje, wcale 
+ ache nie dorośli. Dla nich męczeństwem po- 


litycznem jest już to, że wyborcy od- 
wrócili się od nich i odebrali im wię- 
kszość głosów w parlamencie, z któ- 
rej w ostatnich latach panowania ro- 
bili użytek tak niezgodny z interesami 
państwa ! 


Lwów, 6 października. 


Mamy już przed sobą kilkuszpal- 
towe telegramy dzienników wiedeń- 
skich otym słynnym zjeździe w Karls- 
badzie, który miał zgnieść gabinet hr. 
Taafiego i wywołać przewrót zu- Wielka harmonia i solidarność 


zapanowała teraz między wszystkiemi 
frakcyami wisrnokonstytucyjnemi | W 
Módling, Bernie i Karlsbadzie mo- 
ga frakcye spierać się z soba, byle 
tylko w Radzie państwa były zgodne, 
A tymczasem działo się i dzieje dotąd 
całkiem przeciwnie. W Módiingu, Ber- 
nie i Karlskadzie panuje harmonia i 
jedność, bo nie dotknięto ani jednej 
kwestyi bieżącej, bo wysilano się tyl- 
ko zgodnie na jak najczarniejsze przed- 
stawienie sytuacyi politycznej. Nato- 
miast w Radzie państwa, jak wyka- 
zała poprzednia sessya, frakcye. wier- 
nokonstytucyjne w opozycyi tak samo 
jak na panująsem stanowisku zrywają 
łączność, skoro tylko znajdą się wo- 
b-c kwestyi , niedającej się' ubić fra- 
zesalni. 


Teraz przychodzi kolej na ogólny 
zjazd niemieeko-austryacki! Ozem się 
różnić będzie ten nowy zjazd od po- 
przednich? Większą liczbą uczestni- 
ków — zresztą niczem, bo krzykli- 
wosé nawet nieda się dalej stopnio- 
wać po scenach karlsbadzkich. Jeden 
z organów wiernokonstytucyjnych za- 
powiada jednak ważną różnicę, mówi 
jako o rzeczy pewnej. że na ogólnym 
zjezdzie także członkowie Izby panów 
przyłączą się do demonstracyi. Byłaby . 
to rzeczywiście rzecz nowa, wielce - 
ważny szczegół charakterystyczny. Ale 
tego już się nia doczekają bohaterowie 
zjazdu. Udział kilku członków Izby 
panów, to nie udział Izby panów. Ze 
zaś Izba panów nie da się użyć do 
roli niezgodnej z jej powaznym cha- 
rakterem, to pokazało się już przy 
uchwaleniu ustawy wojskowej na po- 
przedniej sessyi. Na poprzedniej sesyi 
Rady państwa stronnictwo wiernokon- 
stytucyjne znalazło pewne poparcie w 
Izbie panów, bo wtedy jeszcze nikt 
nie przewidywał, że zejdzie ono na 
drogę tak zaciekłej agitacyi, Że stanie 
się opozycya quand même. Z taką o- 


ZIMÓWKA 


(Dokończenie.) 

Podczas całej tej seeny ani na chwilę 
nie doznałom głębszego wzruszenia, ani na 
chwilę serce nie ścisnęło mi się żalem , na- 
wet wtedy, gdym dojrzał łez w oczach ma- 
tki, nawet wtedy, gdy mi jej postać migała 
pomiędzy topolami. Czułem, że się dzieje 
ze mną coś nadzwyczajnego, wiedziałem, że 
się rozstaję z domem na czas dłuższy, ale 
nie rozumiałem , co znaczy rozstanie, nie 
wiedziałem, o ile dom rodzinny, który opu- 
szezam , jest milszym od domu obcego, do 
którego jadę. i 

I nie od razu doszedłem do poznania 
tej różnicy. Prawda, że miałem brata przy 
sobie, który ojcowską troskliwość rozciągał 
pademną, z którym byłem ciągle razem, od 
którego bezpośrednio zależałem i który, o ile 
mógł, nie dawał mi uczuć chłodu obeej sfe- 
ry. Z tej to zapewne przyczyny pierwszych 
parę miesięcy nowego Życia spędziłem w tom ; 
samem spokojuem , obojętnem usposobieniu. 
Przytem uwaga moja była w ciągłem natę- 
żeniu. Wszystko tn, u państwa Fanieekich, | 
było nowem dla mnie: tryb życia wielko- | 
pański bardzo się różnił od naszego mało” | 


szlacheckiego. Pierwszy raz znajdowałem SIĘ | 


w tak wielkim salonie, gdzieby się niemal 
nasz cały domek mógł pomieścić; zamiast 
naszej Hanusi, pełniącej funkcye lokaja, uwi- 
jała się tutaj cała zgraja liberyjna; elegan- | 
ckie powozy, przy których nasz koez odwie-| 
ezny wyglądał, jak mastodont, bilardy, Oran" | 
żerya, wielki balkon winem obrośnięty, park 


ujęty w ramy ciemnych slei lipowych,, ry po kilku latach podróży po świecie po- | re strącał, jakby kapały z nawpół obnażo- 
wszystko to zajmowało mocno moją uwa- i wraca do domu. Ileż miałem do opowiada- | nych gałęzi. W tym roku gorętsze było lato 
jniż zwykle, i roślinność pod wpływem na- 


gę i trzymało mnie w usposobieniu ja- | nia, a jak ciekawie będą mnie słuchali!... 
kiejś spokojnej bierności. Jednakże, jakkol- į W miarę zbliżania się do domu, zaczę- 
wiek dobrze spostrzegałem różnicę pomiędzy i ła mię opancewywać niecierpliwość. Oto wre- 
Dasz6m Życiem a tem, które teraz mię ota- | szcie wjechaliśmy na górę, zkąd się widok 
czało, nia imponował mi wcale komfort i, wioski rodzinnej roztoezył. Na prawo i na 
okazałość wielkopansza. Nie rozumiałem tego lewo w łagodnych zakrętach wił się ogrom- 
zupełnie, jak się można pysznić z posiada- | ny pas łąk i trzęsawisk, a na nim na nie- 
nia pięknych salonów, powozów, licznej słu- ; wielkich wzgórkach rozsypane były chaty 
żby itp. rzeczy, ponieważ nikt dotychczas ui- i naszej wioszczyny. Otóż i nasz domek! Ach, 
gdy nie chciał mi dać uczuć swej wyższości ' jaki niziutki, jakie okienka w nim małe, jak- 
pod tym względem i na całą ozdobność no- (że strzecha słomiana wydała mi się ubo- 
wego Życia spogiądałem z przyjemnem zaję- : gą! Zdziwiony byłem, ale nie zasmucony, 
ciem, a baz najmniejszego uczucia żalu, upo- | pod tą strzechą czekało mię tyle sere ko- 
korzenia lub zawiści. chających , tyle rąk miało mię chwycić w 
„ Ale nie o tə tu chodzi. Cheę tylko po- ' obięcie, tyle oczu rozjaśnionych radością mia- 
wiedzieć, że w pierwszych miesiątach poby-| ło mię oglądać dokoła, i podziwiać moją po- 
ta u pp. Tanieckich nie bardzo tęskniłem | wagę, tyls ust miało mię zasypać pytaniami! 
do domu, i spokojnie oczekiwałem dnia, wj Kiedy już ustał gorący deszez powital- 
którym mieliśmy, ja i brat, odwiedzić matkę. | nych całusów, kiedy się naściskano mnie 
Ming? gorący sierpień, nastał chłodny | do woli i nasyeono moim widokiem, kiedy 
WILESIEN 1 rozpiął swój błękitny, bez skazy: czarny Zozo, skomłąc z radości, na cześć 
baldachim Dad zółtą ściernią, pokazały się i; moją wykonał z nadzwyczajną brawurą po 
zniknęły białe pajęezyny jesienne, zawitała ' wszystkich kanapuch, sefach i krzesłach wiel- 
raz i drugi slota, przyszedł wreszcie paździer- i ki popis skoków i susów, a wypadłszy na dzie- 
nik rzadko już słonecznym rumieńcem obla- . dziniee, resztę radości rozproszył w głośnem 
ny. Frzypaduła roezniea śmierci ojea, w ns- szezekaniu i niewinnem uganianiu za gęśmi 
szym parafialnym kościółku miało się odbyć ji kaczkami, ki+dy matka z najstarszym bra- 
żaiobne nabużeństwo za jego duszę, 1 w wi- tam usunęła się do prego pokoju na pouf.ą 
gilig dnia tego pojechaliśmy z bratem do do- ; rozmowę, a wszysey w domu, wytrwali na- 


miętnych oddechów słońca prędko się zesta- 
rzuła i wcześniej zrzuciła z siebie liściastą su- 
kienkę. Nasz ogród przytem rozłożony na 
pochyłości łagodnie staczającej się ku połu- 
duiowi, bardziej był wystawiony na działa- 
nie słońca, niż ogród państwa Tanieckich 
położony na równinie, i naga jesień weze- 
śniej tu zawitała. Zielony k.bierzec murawy 
zasypany był zżółkłemi liśćmi, które na drze- 
wach lekko się już tylko trzymały, niby 
łachmany z jakiejś niegdyś świetnej , dziś 
wypłowiałej, zużytej i podartej szaty. Widać 
było, że i o ulice nikt już nie dbał, pełno 
było liści na nich, a tu i ówdzie porastała 
trawa. Za ogrodem z prawej strony, jak okiem 
zasięgnąć, ciągnęła się Żółta, jednostajna, 
martwa ścierń, poczerniała już trochę i tem 
smutniejsza. 

Czyż wchodząe do ogrodu, mogłem był 
spodziewać się innego widoku? Mogło być 
chyba trochę mniej pożółkłych liści na zie- 
mi, trochę więcej na drzewach. A przecież 
byłem zdziwiony ; trudno mi było uwierzyć, 
żeby to był ten sam ogród, z którym się 
przed dwoma miesiącami żegnałem , zosta- 
wiając go w pełni życia, sił i barw świe- 
żych!.. Miałem go tak żywo w pamięci z 
całą jego bujną krasą, że to, com ujrzał, było 


mu, aby nazajutrz wraz z całą rodziną być | szym przyjazdem z kolei swoich eodziennych ) dla mnie wielką niespodzianką, a raczej wiol- 


na Żałobnem nabożeństwie. ; 3 
Z Jechułeu do domu ze spokojną rado- | sposobną chwilę, aby wybiedz do ogrodu i 
SGIĄ, Czująe w sobie wielką powagę, jaką mi | powitać moje dawne państwo. 

nadawal ciężar nowych wrażeń, od czasu wy- Nie było jeszcze południa. Pogodny 
jazdu z domu doznanych. Dwa miesiące nie | dzień październikowy z przymglonem nie- 
hyłen w domu! A przez te dwa miesiące i bem oblewa? ziemię łagodnen światłem... 
obracałem się w świecie tak niepodobnym do W powietrzu była ciszą, i rzadko tylko prze- 
naszego ! Było mi tak, jak wędrowcowi, szy | 


ciągał lekki powiew, tak lekki, że listui, któ- 


t 


| zajęć, wrócili do nich — wówczas znalazłam | kim zawodem. Zamyślony szedłam przez tra- 


wnik na to miejsce, gdzie zwykle gromadzi- 
łem swoje skarby i zkąd lubowałem się wi- 
doziem naszego ogrodu. Zamiast złotych gru- 
szek i rumianych jabłek, zalegały ziemię żół- 
te lub zaczerwienione liście i szeleściały pod 
nogami. Przedemuą stała zimówka, zupełnie 


i obnażona z zielonej sukienki; jej wątłe, dro- 


pozyeyą lzba panów nigdy się nie 
połączy. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Btronnictwo postępowe w Niemczech). 

Zasługuje pod niejednym względem na 
uwagę opinia, jaką Journal des Dóbats wy- 
powiada o stronnictwie postępu w Niemczech. 
Podczas gdy narodowo-liberalni i konserwa- 
tyści niemieccy, którzy mają za sobą prze- 
wagę liczby w parlamencie, wahają się ciągle 
i nie są w stanie przyjść do sformułowania 
stanowczego programu, postępowcy — mówi 
dziennik wspomniany — jakkolwiek stano- 
wią tylko szezupłą mniejszość, okupują sta- 
łością zasad to, czego im brakuje pod 
względem siły liczebnej. Oni sami jedni lub 
prawie sami jedni w Niemczech wiedzą do- 
kładnie, czego chcą, nie zgadzają się na ża- 
den kompromis, na żadną transakcję, która- 
by zmusiła do wyrzeczenia się jakiegoś 
artykułu ich politycznego credo. W pośród 
ehwiejności ogólnej, ta stanowczość i jasność 
postępowania powinnaby ku nim pociągnąć 
ludzi, którzy się odłączyli od stronnietw > 
narodowo-liberalnego, powinnaby małą ich 
grupę uczynić zarodem przyszłego stronnie- 
twa szczerze dążącego d» wolności. Czy do 
tego przyjdzie, nie wiadomo , ale niepodobna 
nie widzieć tej ukrytej myśli w programie, 
który przyjętym został jednomyślnie na zgro- 
madzeniu postępowców odbytem d. 26 z. m. 
w Dreznie. Program ten zawiera trzy punkta 
wniesione przez p. Richtera, a mianowicie: 


1. Stronnictwo postępowe uważa za 
najważniejsze swe zdanie przy zbliżających 
się wyborach do parlamentu stawiać energiez- 
ny opór ruchowi reakcyjnemu, powstrzymy- 
wać ciągłe zwiększanie się ciężarów wojsko- 
wych i podatków, a w szezególności sprze- 
ciwić się obciążeniu nowemi podatkami ty: 
toniu i piwa, odrzucić projekta dróg żelazaych 
państwowych, ułatwić wymiar sprawiedli- 
wości przez zmniejszenie kosztów sądowych 
a wreszcie uspokoić i zabezpieczyć Świat han- 
dlowy, zagrożony w tej chwili, pojawiające- 
mi się codziennie planami monopolów, p-- 
datków przeobrażeń ekonomicznych 

2 Stronnictwo postępowe potępia dą- 
żności socyalno-demokratyczne jako niedają- 
ca się pogodzić z porządkiem politycznym i 
„ocyalnym państw i jako szkodliwe rozwojo- 
jowi ekonomicznemu i wolnosci wszystkich 
i każdego, staje jednak z równą energią 
przeciw dążnościom arystokratycznym i so- 
cyalnym stronnictwa konserwatywnego, któ- 
rych wynikiem byłoby zmienienie środka 
ciężkości opodatkowania przez nowe podatki 
konsumcyjne i celne na niekorzyść klas bie- 
dnych ponieważ podatki takie podniosłyby 
koniecznie cenę artykułów żywności. Stron- 
nietwo postępowe potępia te dążności również 
dla tego, że przez przywrócenie ograniczeń 
systemu korporacyjnego i ograniczenie pra- 
wa podpisywania weksli zniósłyby one równo- 
wagę między małym i wielkim przemysłem 
i zadałyby ciężki cios wolności ekonomicznej 
i politycznej. 

3. Stronietwo postępowe uważa wystę- 


2 


pienie ludzi wpływu i znaczenia ze stron- 
nictwa narodowo-liberalnego za postęp w 
kierunku idei wolności i liczy na poparcie 
tych z pomiędzy byłych członków tego stron- 
nietwa, którzy zgodnie z oświadczeniem, i: 
kie złożyli przy wystąpieniu, uważają za obd- 
wiązek wszelkiego stronni:twa liberalnego 
zwalczanie dążności reakcyjnych i abstawa- 
nie wytrwałe przy tak drogo nabytych swo- 
bodach. 

Jak widzimy — mówi o tym progra- 
mie Journal des Débats — stronnictwo po- 
stępowe potępia nietylko program polityczny, 
ale przedewszystkiem program ekonomi zny 
kanclerza. Na tym gruncie połączą się z nim 
może niektórzy z owych wahających się li- 
berałów , którym idzie bardziej o wolność 
sprzedaży tytoniu i piwa niż o wolność pra- 
sy i zgromadzień. W każdym razie stron- 
nietwo postępowe grać będzie niezawodnie 
ważną rolę w kampanii parlamentarnej i wy- 
borezej, która się rozpoczyna w Niemczech. 


(Legitymiścł francuscy). 

Organa monarchiczne we Francji zaj- 
mują się przeważnie opisaniem obchodów u- 
roczystych, które się odbywały w Paryżu 
skromniej nieco, a na prowincyi okazalej w 
dniu ostatnim ubiegłego miesiąca, jako w dniu 
imienin hrabiego Chamborda. Dotychczas 
dziennikarstwo republikańskie odzywało się 
z lekceważeniem o tych objawach, twierdząc, 
że rojaliści są sztabem bez armii. Jakoż tak 
było po części, ale od wybuchłej niedawno 
we Francyi walki pomiędzy rządem a ko- 
ściołem, z powodu znanych dekretów przeciw 
kongregacyom, legitymiści pozyskali znaczny 
zastęp zwolenników tax w osobach prywat- 
nych, sprzyjających kongregacyom, jak i w 
samem duchowieństwie. Przewidują też, że 
ta zmiana w ugrupowaniu nie pozostanie bez 
pewnego wpływu na wybory przypadające w 
roku 1881. Ź drugiej strony zasługuje na 
wzmiankę, iż rząd francuski, lubo popychany 
przez stronnictwa skrajne do radykalizmu 
występuje ciągle z umiarkowaniem 1 pobłaż- 
liwie patrzy na wylewy wezbranych uczuć 
ludzi, którzy marzą o odziania w purpurę 
królewską hrabiego Chamborda. W obchodach 
tegorocznych wystąpił hrabia po raz pierw- 
szy otwarcie jako „król Francy: i Nawary*, 


'i w telegramie do swoich zwoleoników ucz- 


tujących w Auray, nazwał się wyraźnie 
„królom“. Depesza ta, powtórzona  przaz 
wszystkie organa rojalistowskie, mówi: 

„Nie czekając na sprawozdania z ob- 
chodów uroczystości, pragnie „król“, ażeby 
przyjaciele jego niezsłocznie po zebraniu 
się na obchody, byli przekonani, że on umy- 
słóm i sercem znajduje się w pośród nich 
Król wyruża gorące podziękowanie za przy- 
rzeczenia, modły i życzenia, tudzież niezłomną 
wierność swoich przyjaciół”. 

Z Bretanii, najbardziej rojalistowskiej, 
wysłano ze dwadzieścia tysięcy zaproszeń do 
zwolenników króla, ażeby przybywali do 
Auray, i zsbrała się rzeczywiście bardzo 
znaczna liczba, bo około ośmiu tysięcy osób. 
Po nabożeństwie w bazylice św. Anny, udało 
się za biletami około 3000 osób na zgroma- 
dzenia prywatue. Zgromadzeń e zagaił prze- 
wodniczący hr. Lambilly odezytaniem po- 
wyższej depeszy, eo powitano okrzykami: 


bne gałązki smutnie się rysowały na tle za- 
mglonego nieba. Zdawała się mówić do mnie: 
„Pamiętasz, gdyś mię ostatni raz widział, 
jak byłam zielona, jak się rumieniłam jabł- 
kami, które ty tak lubiłeś. Zajęty czem in- 
nem, nie myślałeś o tem, że jesień i ze 
mnie poobrywa liście i owoce i zdawało ci 
się, że powinnam cię powitać taką, jaką mnie 
zostawiłeś. Widzisz, co się to stało bez cie- 
bie, jak jestem niepodobuą do tej, którą spo- 
dziewałeś się zastać.“ 

Dziwna to rzecz, że ja, który tak spo- 
kojnie rozstawałam się z matką i całą sfe.ą 
rodzinną, który bez smutku znosiłem to roz- 
stanie przez parę miesięcy, teraz na widok 
marnego drzewka doznałem uczucia, które 
mi serce po brzegi rzewnością napełniło. By- 
łoż to tylko jakieś ezułostkowe przywiązanie 
do rośliny ? Nie, było tam coś więcej. Po- 
raz pierwszy jesień przemówiła do mne wy- 
rażnym szeptem, po raz pierwszy jej melan- 
cholijna pieśń o znikomości wszystkiego, co 
kwitnie, wniknęła mi do duszy pełną falą.... 

A w uczuciu tem nie było nie bole- 
snego, nic nawet przykrego. Żal spokojny 
splatał się w niem z jakąś słodką rezygna- 
cyą; było mi smutno i było mi dobrze za- 
razem ; czułem, jak mi się w sercu odmy- 
kają jakieś zamknięte dotychczas komórki, 
jak się horyzont moich uczuć rozs'erza. Špo- 
dziewsłem się zastać ogród jaśniejący pełnią 
Życia, moją zimówkę jak oblubienicę przy- 
strojoną Da powitanie narzeczonego, zastawa- 
łem nagie konary z resztkami liści, zimów- 
kę, jak biedną sierotę bez dachu i okrycia, 
i zamiast się zrazić tym widokiem, jeszcze 
bardziej pokochałem nasz ogród, jeszcze mil- 
szą i droższą wydała mi się zimówka, 

Po raz pierwszy stanęła mi przeszłość 
przed oczami, jako coś odrębnego od tera- 
źniejszości. Jakiż ja byłem stary, ileż to ja 


przeżyłem na świecie ! Z przyjemnością przy- 
pominałom sobie te czasy, kiedy rankiem 
po nocy burzliwej brodziłem po rosie, szu- 
kając świecących w gęstej trawie, otrzęsio 
nych wichrem jabłak i gruszek, lub kiedy 
w uśmiechnięty ranek majowy chodziłem 
pod kwitnącemi drzewami i uczyłem się baj- 
ki o żółwiu i myszy: 

Miej ty swoje pałace, ja mój domek ciasny... 


a cały ogród wkoło mnie tryskał wonią, ja- 
snością i weselem. a jabłonie żartobliwie sy- 
pały mi: swój kwiat biały na książkę i na 
głowę. Dawnoż to było? Zdawało mi się, ża 
to było kiedyś, bardzo dawno, tak byłem 
dziś iuny, tylu wrażeniami oddzielony od 
owej przeszłości; tak zresztą do owych ja- 
snych cbrazów wiosny i lata niepodobnym 
był smutny i płowy świat jesienay, który 
mię otaczał... [ dziwiło mię i cieszyło, że 
mogę pamiętać to, co czułem dawni.j, choć 
dziś tak odmienny się sobie wydawałem od 
dawniejszego „ja* mojego. Istność moja roz- 
szerzała się, uczuwałem podwójne istnienie 
w teraźniejszości i w przeszłości © sprawiało 
mi to jakąś dziwną, tęskną radość. 

Kiedy nazajutrz wieczór trzeba było 
rozstawać się z domem znowu na jakich parę 
miesięcy, opuściła mię dawniejsza obujętność. 
Serce moje jak wosk stopniało i Iguęło do 
rodzinnego zakątka. a kaźly najmniejszy 
szczegół domowego życia nabierał w moich 
oczach n'ewysłowionego uroku. 

Dobra, kochana zimówka! Jej to za- 
wdzięczałam ten nagły zwrot w uczuciach, 
i dlatego pamięć jej nigdy nie przestanie mi 
być miłą. 

J T 


„Niech żyje król! Precz z dekretami“ | it. p. 
Następnie przemówił hr. Lambilly, streszcza- 
jąc niejako w swej mowia program stron- 
nictwa i podawszy następny, skrajnia passy- 
mistyczny obraz obsenej sytuacyi we Fran- 
cyi: „Wszystkie nasze instytucya — rzekł — 
są podkopane i zburzone. Duchowieństwo 
zostało zaniepokojone, a rząd ma zamiar prze- 
śladować je dalej. Armia jest zdezorganizo- 
wana (?), wydarto jej najszanowniejszych wo- 
dzów. Wkrótce i sądownictwo będzia mu- 
siało uchylić głowę i zostać narzędziem w 
ręku władzy państwowej. Czegoż więvej żą 
dać? Republika czyni zamachy na własność 
i nsiłuje zburzyć rodzinę. Republika podko- 
pała wszelką ufność, ogłosiwszy amnestyę, 
która gloryfikuje występek i mord. Nakoniec 
skazali na wygaanie jedyną otuchę tak bo- 
gacza jak mędzarza, skazali na wygnanie mi- 
łość chrześciańską, ażeby zrobić miejsce 
rzekomo humżnitarnej dobroczynności. Zo- 
baczycie, jak rewolucja będzie ciągle budo- 
wała ołtarze wolności, gdy jednoczaśnia w całej 
Francyi wzniosą się gęsto więzienia ; budować 
będą ołtarze równości, mnożąc urzędy i wy- 
zywając ambicye ; nakoniec ołtarze braterstwu, 
a wznieezją niezgodę i niejedność. Dałby Bóg, 
żeby ta rewolucya nie wydała na świat ja- 
kiego okolicznościowego dyktatora, który, 
jakkolwiek już przesycony, chce ciągle pa- 
nować i może nas uwikłać w jaką wojnę 
awanturniczą, sam uciekając od niej pod roz- 
koszny cień drzew pomarańczowych w Hi- 
szpanii Dosyć już tej rewolucyi, już nam 
obrzydła ; ciężkie brzemię cierpień doprowa- 
dzić może do szaleństwa. Zwróćmy umysły 
ku tradycyom, ku monarchii chrześciańskiej, 
ku domowi Burbonów*. 


Jeden z poważniejszych nie-franeuskich 
organów , opisując, te legitymistowskie ob- 
jawy, mówi: „Jeżeli nieprzyjaciele rzeczypo- 
spolitej, rosnący z prawej jej strony, bynaj- 
mniej nie są groźni, jak widać z powyższych 
wynurzeń, to z drugiej strony skajny rady- 
kalizm, zapominający się aż do szału, robi 
wrażenie bardzo komiczne. Sprawiedliwość 
i bezstronność zniawalają do wyznania, że 
właśnie ei, którzy czynią rzeczypospolitej za- 
rzuty radykalizmu, są sami radykalni, tylko 
w udmiennym kieruaku —aci którzy jej za- 
rzacają bezczynność lub zbytaczną puwolność 
(sironuictwo skrajne), są sami próźniazami i 
z wyjątkiem wielkisgo kzyku, me nie robią* 


(Stanowisko gabinetu Gladstona). 


O uchwał:ch rady ministrów, odhytaj 
w Loudynie, w ostatnim duin z. m, misli- 
śmy dotąd tylko dorywcze doalesieala ; leraz 
dopiero telegram ajencyi H vasa podaje prze- 
bieg narad w obszerniejszam streszezsniu. 

Lord Granville — mówi wspomniana de- 
pesza — oświad:zył swoim kolegom, że mo- 
carstwa zapytane, co zamierzują czyuić wo- 
bee nowej sytuacyi, spro vadzonej oświad- 
czeniem Riza-baszy i okólnikiem Porty, na- 
desłały do Foreign-Office zapewnienia aaj- 
formalniejsza względem trwania nadal ogól- 
nej zgody na zupsłae wykonanie postano- 
wień traktatu berlińskieg» Rada ministrów 
dlugo badała tę sytuacyę i oświadczyła się 
w zasadzie za energiczną ak yą przeciwko 
Turcyi. Ponieważ Anglia wzięła inicystywę w 
demonstracyi morskiej, uzaanem zostało, że 
obowiązkiem jest gabinetu angielskiego wo- 
bec nowych okoliczność: przesłać mocar- 
stwom propozycyę, któraby mogła posłużyć 
za podstawę do nowego porozumienia się, 
nietylko ro do ustąpienia Duleigna, ale eo do 
zupełnego rozwią'ania w dachu traktatu ber- 
lińskiego trzech spraw: czarnogórskiej, gre- 
ckiej ı armeńskiej Jednakże propozycye, ja- 
kie ma uczynić Anglia, należało odroczyć na 
dni kilka, ponieważ Porta ze swej strony 
oświadczyła, że do poniedziałku daia 4 bm. 
przedłoży mocarstwom projekt załatwienia 
tych trzech kwsstyj. Gabinet angielski jest 
stanowczo zdecydowanym dążyć do stanow - 
czego wykonania przez Turcyę traktatu ber- 
lińskiego, w interesie pokoju Europy. Rada 
miaistrów, odbyta we czwartek, zajmowała 
się także przypuszczaniam żə3 mocarstwa nie 
będą chciały brać udziału w energicznej 
aksyi. W takim wypadku, jakkolwisk rada 
nie mogła powziąć ostatecznego postanowie- 5 
nia, gdyż to byłoby przedwszesnem, oświad- | 
czyłu się jednak eweninalaie za akcyą odo- | 
sobnioną angielską. Jeżeli projekt załatwie- 
bis. kiory Porta przyrzekła przedłożyć do 
duia 4 b. m. nia uzysk: przyjęcia z» strony | 
mocarstw, jest prawdododobnem, ża Foreign- 
Office zaproponuje gabin=tom europejskim | 
przesłanie Porcie ultimatum | poparcie tego | 
aktu przez posunięci» floty międzynarodowej | 
na morze egejskie. | 


Tyle mówi d=pesza. Umieszczając  ją,, 
Journal des Débats dodaja: „Sądzimy, ża; 


Austryę do pójścia za tym przykładem. Jest 
prawdopodobnem, że gabinet angielski ogr3* 
niczy się na przedłożeniu mocarstwom pr” 
jaktu akcyi skuteczniejszej niż demonstracy* 
morska. Jakie jednak przyjęcie znajdzie tel 
nowy projekt, niewiadomo.“ 


(Obecny stan armii tureckiej). 


Wobec powikłanych i wikłających się 
coraz groźniej stosunków politycznych nė 
półwyspie Bałkańskim, umieszcza Militär- 
Wochenblatt artykuł o stanie armii tureckiej 
w przewidywaniu, że zbliża się pora akeyi 
wojennej, której rozmiarów obliczyć lub prze- 
widzieć trudno, ale którą uważa tylko z3 - 
kwestyę czasu. W artykule tego czasopism8 
fachowego czytamy : 


„Bułgarowie niezadowoleni są z granie 
świeżo utworzonego państwa, zskreślonych 
mu przez kongres berliński ; Albańczycy z 
własnaj inicyatywy zajęli postawę obronną, 
nie pozwalając na zajęcie terytoryum księ- 
ciu czarnogórskiemu, przyznanego mu przeż 
Europę; dawni zaś władcy półwyspu Bał- 
kańskiego, Turcy, aie okazują bynajmniej 
skłonności do ustąpienia czegokolwiek z u- 
ratowanych w roku 1878 resztek, a zwła- 
szcza tak znacznego terytoryum, jakie kon- 
wencya berlińssa przeznaczyła Grecyi. Nie 
wchodząc w to, w jaki sposób powstałe 
sprzeczności rozwiaą się i nisiępate zała- 
twią, jest rzeczą pewną, Ża eel nie zostauj» 
osiągnięty bez groźnych wojenaych wypnd- 
ków. Najważniejszy wpływ na rezultat osta- 
teczny mieć będzie siła. iaxą zdoła rozwiuać 
armia turecka w obronie panowania półksię- 
Życa. W przewidywaniu zatem gotujących 
się wypadków potrzebnym jest przegląd st»- 
sunków armii tureckiej. Dane wprawdzie, 
ktore posiadamy, nie są dokł:dne, ani baz 
warunkowo ścisłe, nawet wtedy, giy pocho- 
dzą ze źródeł urzędowych, są jednak o tyl: 
dostateczna, ażaby na ich podstawie skreślić 
obraz odpowiadający w głównych zarysach 
rzeczywistości, 

„Pod k niee wojny rossyjsko-tu*eekiej 
z całej siły zbrojnej tureckiej, wynosząca. 
152 000 żołniar a, zaajdowało się zaledwis 
120000 ludzi w systematycznym ustroju 
wojskowym. Około 40.000 z powyzszej tytry 
stało w Azyi, a około 50 000 w Europe. Ta 
ostatnia większa siła znajdowała się po czę: 
ści pod Konstantynopolem, a po części roz- 
proszona na zachodzie i połndniu na teryto- 
rysch państwa wolnych od okapacyi. W 
miarę powracających z Rossyi jeńców, których 
było około 100.00), tudzież w miarę powro- 
tu do służby czynuej rekouwalescentów i 
gromadzących się rozbiteów, podniósł się 
wprawdzie znacznie stan Armii, uie mógł 
być jednak doprowadzonym do cyfry wyż: 
szej nad 190.000, nietylko bowiem zabrakło 
Tureyi śzodków do azup:łnienia siły zbroj 
nej, Ale nadto musiano wielu uwolnić z 
służby czynnej, gdyż znaczna część obowią- 
zanych do pospolitego ruszenia, przakroczyła 
wiek obowiązkowy, Taż sama okoliczaość w 
październiku 1879 roku dała powód do u- 
wolnienia ze służby 35,000 redyfów. Ponie. 
waż poboru retrutow prawie uie zarządzano, 
więc stan armi na poszątku roku 1830 ob 
niżył się do cyfry 160.000 ludzi pod bronia 
Około 132.000 tych wojsk znajdowało się na 
półwyspie bałkańskim, podzielonych na czte- 
ry grupy główne, to jest pod Konstantyno. 
Jem, Adr/anopolem, u granic graskich i 
czarnogórskich Gdy były obrońca Plewny, 
Osman basza, powrócił z niewoli rossyjskiej 
i został ministrem wojny, miał ma życzenie 
sułtana zająć się jak najgorliwiej reorganiza. 
cya armii. Dzielny wojownik nie okazał się 
jednek równie dobrym organizatorem. Ze- 
wnętrzne okoliezności niepomyśine także wpły- 
nęły na dość opieszałego ministra wojny i 
utrwaliły go w opozycyi przeciw wszelkim 
zmianom w armii Tym sposobem zamiast 
ulepszeń, pod kierunkiem bohatera Plewny, 
nietylko nie nie zrobiono, lecz przyprowa- 
dzono armę owszem do gorszago stanu. Po- 
bór rekrutów odbywał się w ten sposób, że 
Turcya miała cocaz mniej zdolnych i wyćwi- 
czonych żołaierzy i że z psezątkiem rozu 
1880 sala jej armia wszelkich gatunków 
broni wynosić mogła najwyżej 200.000 żoł- 
nierza Przyjmujemy najwyższą cyfrę, przy- 
puszszając, ża w istocia pod bronią było 
160 000. Przeciętna cyfra batalionów ture 
ckich, które tymczasem przekształcały sę w 
bataliony radyfów, wymusi 400 ludzi szwa- 
dronów jazdy 50 koni, do dział zaś mają 
posiadać wszystkiego około 500 koni. Niə 
można wprawdzie zaprzeczyć, że 200.000 
ludzi, z których armia się składa, są to pra- 
wie bez wyjątku wypróbowani karni, dziel- 
ni. przywykli do niewygód wojennych żoł- 
nierze, który:h jak już dowiodła kampaaia 


we wzmi-nce o odosobnionej akeyi angiel- | bałkańska, l-kceważyć nie można; nie nale- 
skiej widzieć należy tylto prosię pogróżkę, ży także spuszezać z oka okoliczności, że w 
wymierzoną przeciwko Tureyi. Dotychezas, razie wojny stan armii zostałby wzmownio- 
zguda mocarstw była jedyną osią polityki ny przez ochotników z plemion wojowniezych, 
angielskiej. Pomimo całej żarliwości dogma- a tem samem zyskałby także pod względem 
tycznej i awanturniczego ducha p. Gladsto- zdolności bojowej.. Stan armii, tudzież wielo- 
na, nie chce nam się wierzyć, żeby myślał krotne skompromitowanie się Osmana baszy 
na seryo o wciągnięciu swego kraju w akcyę jako ministra wojny, doprowadziły do tego, 
edosobniouą, któraby upoważniła Rossyę i że w czerwcu r. b. został on pozbawiony 


je 


ja 


Ślanow sku ministra wojny. Równocześnie z 
Ustąpieniem Osmana, przyszła na porządek 
Enny jako najpilniejsza, sprawa uregulo- 
ani granic greckich. a Albańczycy obja- 
Wiali coraz widoczniejszą gotowość do zač ę- 
z obrony terytoryum, ktore im kazano od- 
tępić Czarnogóreom, panbułgarskie zaś za 
edy w Filipopolu i Sofii zaczęły coraz o- 
zaarciej i zuchwalej objawiać się przeciw 
Orcie. Usunięcie tedy Osmana a mianowanie 
Ministrem wojny Huseina-Husui baszy, rów- 
Nocześnie z powyższemi wypadkami politycz 
Lemi, było zwrotem stanowczym w celu po 
epszenia stanu armii tureckiej. Groźne zaj- 
Scia na północy, zachodzie i południu pań- 
stwa, nakazywały zająć pozycyę energiczną 
à tem samem przygotować armię na możebne 
Gwentualności. Prace  reorganizacyjno-woj- 
Skowe, popierana przez samego sułtana, znaj- 
dowały tem gorliwsze poparcie u nowego mi- 
Distra wojny. Tak więc z jednej strony mi- 
Dister wojny usiłował uzbroić wszystkie siły 
obowiązane do służty, jakiemi rozporządzał, 
ì w ten sposób w istocie zgromadził do 
chwili obecnej dość imponujące siły na punk- 
ch ważziejszych, a z drugiej strony prace 
omisyi zajmującej się ogóinem przeprowa- 
zeniem nowej organizacyi wojskowej, rozwi- 
nęły się w tym czasie znakomicie. Po prze 
yskutowaniu wszystkich za Osmana-baszy 
rozbieranych planów, przyjęto nakoniec pro- 
Jekt, opierający się po części na dawnym po- 
dziale armii. Z pewnych objawów wniosku- 
Jemy nawet, że rozpoczęto już pracę nad u- 
chwalonym i sankcyonowanym przez sułtana 
planem reorganizacyi*. 


W końcu podaje Milit. Wochenblatt 
stan sił, któżrych Turcya użyć może w Al- 
banii przeciw C/arnogóreom. „Od pierwszych 
dni sierpnia, czytamy, rozpoczęły się posyłki 
częściowe sił zbrojnych z Konstantynopola 


do Tesalii i Epiru, tudzież do Skodry. — | 


W Skodrze zebrało się do chwili bieżącej 6 
batalionów. Wszystkie siły zbrojne, znajdujące 
się pod dowództwem Rıza baszy w okolicach 
Skodry, Dulcigna i Alessior, liczyć można 
na 13 bat:lionów, 2 baterye polowej arty- 
leryi i około 300 ludzi artyłeryi fortyfika- 
cyjpej, razem około 8000 ludzi. U granie 
ezarnogórskich znajdujący się kontyngens 
ochotników wynosi około 11.000, cała zaś 
Albania w razie wojny dostawić może 41 000 
zbrojnych ochotników. Broni zwłaszcza nie 
brak. Doliczywszy te 41 000 do armii regu 
larnej, którąby Turcya wysłać mogła do 
Tesalii i Albanii, da to w najpomyślniej- 
szych okolicznościach siłę zbrojną wynoszącą 
około 100000 żołnierza. W najpomyślniej 
szych zaś okolicznościach cała potęga zbroj- 
na. którąby półksiężyc mógł obecn:e wysta- 
wić do boju, wyniesie około 300.000 wojska“. 


(Propozycye tureckie). 


Telegram stambulski otrzymany przez 
biuro Reutera, a zamieszczony poniżej we 
właściwej rubryce, podaja w  streszczeniu 
propozycye uczynione mocammtwom przez 
Portę celem wyjścia z trudnego położenia. w 
jakiem się znalazła obecnie dyplomacya w 
kwestyi wschodniej. Propozycye te zgodne 
w ogóle z poprzedniemi doniesieniami, są 
jednak bardziej jeszcze szczegółowe, i ruz: 
ciągają się nietylko na kwestye czarnogór- 
ską, grecką i armeńską, ale obejmują także 
sprawę reform w Turcyi europejskiej i spra- 
wy finansowe Turcyi a mianowicie jej sto- 
sunki z wierzycielami zagranicznymi. Odda- 
nie Dulcigna wraz z okręgiem, status quo 
z drugiej strony skodarskiego jeziora, pewne, 
dość szczupłe w stosunku do żądań Europy 
u-tępstwo terytoryalne na rzecz Grecji, re- 
formy w Armenii, reformy w Tureyi euro- 
pejskiej i zsspokojenie a przynajmnie zabez- 
pieczenie wierzycieli państwa. program to w 
każdym razie rozległy, i gdyby rzeczywiście 
zostať wykonanym, zapewne większa częś 
mocarstw a może wszystkie poprzestałyby na 
nim. W tem tylko trudność, że nie ma pew- 
ności ani nawet prawdopodobieństwa, żeby 
rząd sułtański chciał szczerzu wykonać wszyst- 
kie te przyrzeczenia, nie ma pewności, czy 
cała nota nie jest jedynie zręcznym mane- 
wrem obliczonym na rozbicie zgody mo- 
carstw. Dając dyplomacyi sześciu państw, Z 
których każde ma inne interesą i inną po” 
litykę, Kilkanaście kwestyj jednocześnie do 
rozbioru, Porta prawie nieomylnie liczyć mo- 
że na to, Że, jeżeli mocarstwa zecheą weho- 
dzić w merytoryczny rozbiór jej propozyeyh 
to się ich zapatrywania podzielą i niełatwa 
będą do pogodzenia, zgodna zaś akcya Bu- 
ropy tak słabemi pcłączoną jest węzłami, ż* 
bardzo łatwo w skutek t-j różnicy poglądów 
rozerwać się może. Auglia wprawdzie na ten 
wypadek grozi Porcie akcyą odosobnieną, ale 
Porta nie ma powodu tak bardzo lękać się 
tej pogróżii. Spodziewa się ona, może słusz- 
nie, że Europa nie popełni drugi raz tego 
błędu, żeby miała zezwolić na taką akcyę 
jednego mocarstwa. Wszakże całe dzisiejsze 
położenie, wszystkie trudności obeens są tyl- 
ko skutkiem tego, że Europa pozwoliła Ra 
cdosobnioną ak yẹ Roswyi : teraz usiłuje napra 
wić lub usunąć jej następstwa. Ztąd poszedł 
traktat berliński, ztąd konferencye, ztąd wresz- 


baia teraz cofaiętoby chętaie, gdyby czyny tak 
„cofać się dawały. jak się odwołuje wyrażenia 
i słowa not dyplomatycznych, Druga akcya 
| odosobniona tə drugi traktat saustefański, 
| którego treść i warunki byłyby uiezawodnie 
| zupełnie inne, ale który tak samo musiano- 
by odrabiać, sżeby doprowadzić do jakiej- 
i kolwiek harmouii uarażone 1nteresa innye 

mocarstw. Mogła zatem Porta w przewidy- 
waniu, że mocarstwa nie popełnią ponownie 
tego samego błędu i akeyi odosobnionej nie 
dopuszczą, :ozwolić sobie manewru obliezo- 
nego na rozbicie zgody europejskiej, czyniące 
propozycye bez szczerej chęci ich wykona- 
nia, a przysajmajej z ukrytą myślą targo- 
wania się jeszcze później o niektóre punkta. 
Podstawę do tego przypuszczenia dają re- 
strykcye, któremi zaopatrzony jest prawie 
każdy puakt najświeższych propozycyj ture- 
ckich. Port» nie mowi, że odda Duleigno, 
ale że będzie się starała skłonić Albańczy- 
kow do oddania miasta; kwestya graniczna 
grecka sama przez się nastręcza p le do 
targów i ukłałów o szczegóły nowej trasy ; 
reformy w Armenii Porta przyrzeka, ale te 
tylko, które już obiecała a o których mocar- 
stwa wyrazily opinię, że są niedostateczne; 
do obietnicy refurm w Turcyi dodane jest 
zastrzeżenie „o ile się zgodzą z całością pań- 
stwa,“ pod kióre można podciągnąć wszy- 
stko na co rząd turecki zgodzić się nie ze- 
chce, — propozycya wreszcie finansowa mo- 
że być tylko wstępem do ządsnia rozległych 
i niepodobnych do przyjęcia ustępstw od 
wierzycieli zagranicznych. Uwieńczeniem zaś 
wszystkich tych restrykwyj jst general- 
ne zastrzżenie. że Porta tylko pod warun- 
kiem zanie-hania  demonstracgi morskiej 
przystąpi do wykonania tego programu. Por- 
| ta oświadcza, że bez tego warunku nie zro- 
bi nie, nie zobowiązuje się do niczego. Ci- 
kawem jest bardzo jak dyplomacya enropej- 
ska przyjmie to tureckie: que madume U Eu- 
rope commence. 


Spore WRACA WPA PROT z -x 

= Najj. Pan raczył najłaskawiej udzie- 
lié z prywatzej Swej szkatuły gminie Swiłczy 
w powiecie rzeszowskim pa budowę szkoły za 
pomagi 150 zł, a gminie Wysocku wyżnemu 
na ten sam cel zapomogi 100 zł, a dla pogo- 


rzelców w gminie Wierzchni, w powiecie kału- 
skim, zapomogi w kwocie 200 zł. 


= Dzień imienin Najj. Pana ob- 
chodzono przy udziale reprezentantów wszyst- 
kich władz państwowych i autonomicznych, du- 
chowieństwa bez różnicy obrządków i ludności 
wsystkich stanów, nabożeństwem solennem W 
całym kraju. W czasie nabożeństw wszędzie od- 
spiewano Te Dcumi hymn ludowy, a po na 
bożeństwie składano na ręce pp. starostów gra- 
tulacye, 

= JE. pan Namiestnik, hr. Alfred 
Potocki, wyjechał wczoraj pospiesznym pocią- 
giem na kilka dni do Wiednia. 


— P, Jerzy Sewer hr. Dunin-Bor- 
kowski, kawaler orderu zakonu Joanitów, otrzy- 
mał godność o. k. podkomorzego. 


($$) Dr. Marecli Madejski obchodził 
w tych dniarh jubileusz 25 letniej działalności 
adwokackiej. Lwowska Izba adwokatów, której 
dr. Madejski jest prezydentem, urządziła 8zano- 
wnemu jubilatowi na posiedzeniu z 1 b. m. 
bardzo zaszczytną owacyę. Przed przystąpieniem 
do porządku dziennego, dr. Malinowski jako 
najstarszy z grona zabrał głos. aby z upowa- 
żnienią wszystkich członków wydziału złożyć 
dr. Madejskiemu w słowach gorących życzenia 
z powodu 25 letniej jego zawsze zaszczytnej 
działalności w zawodzie rzecznika prawnego. 
Szanowny jubilat podziękował w serdecznych 
słowach, poczem uchwaiono zapisać ten akt w 
protokole i zdać o tem sprawę najbliższemu 
walaemu zgromadzeniu. 


— Wystawa naukowych prac słucha- 
czów tutejszej e. k. szkoły polite:hnicznej bę- 
dzie otwarta w auli tej szkoły od 7 do 11 
b. m. do południa włącznie. Wstęp wolny dla 
publiczności codziennie od godziny 9—5. 


(7z) Titulum mensae udzieliło o. K. 
Namiestnictwo ukończonym alumnom tutejszego 
grecko - kątoli-kiego seminaryum: Danielowi 
Bachtalowskiemu ; Emilianowi Czajkowskiemu ; 
Piotrowi QC.ekalukowi; Julianowi Dutkiewi- 
czówi; Leon»wi Firałowiczowi; Włodzimierzo 
Z Filipowskiemu ; Kugeniemu Grabowiczowi ; 
Teofilowi Gutkowskiemu; Waleryanowi Hankie- 
wiezówi; Bwil:anowi Hlebowickiemu; Włodzi- 
mierzowi Janowiczowi; Włodzimierzowi Kara- 
czewskiemu; Mikołajowi Kopaczewi; Grzego- 
rsowi Kouczewi.zowi; Pawłowi Kruszelnickiemu; 
Tymoteuszowi Kulczyckiemu; Eugeniemu La- 
chowiczowi; Włodzimierzowi Lewickiemu; Kor 
pelowi Litwinowiczowi; Romanowi Litwinowi- 
czowli; Ana;tazemu Łotockiemu; Michałowi 
Martyncowi; Jędrzejowi Obrizkowi; Józefowi 
Ochrymowiezowi ; Janowi  Pawłusiewiczowi; 
Erastowi Perfeckiemn; Janowi Porajce; Janowi 
Redkiewiczowi; Józefowi Sochockiemu; Janowi 
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cie demonstracya morsza, którą prawdopod»- | Stebleckiemu ; 


Włodzimierzowi Stupnickiemu; 


Teodorowi Turule; Adamowi Witwickiemu; 
Kornelowi Wojewódce i Józefowi Wołoszyń- 
skiemu. 


— Zmiana powietrza. Po długim 
szeregu dni dżdżystych i chłodnych zaświtał 
nam dziś ranek ciepły i błękitny, jakiego nie 
mieliśmy już od miesiąsa blisko. Może więc 
październik zechce jeszcze ratować reputacyę 
naszych zakarpackich jesieni, naszego „babiego 
lata“. 

— Miçdzynarodowy targ zbożowy w 
ostatnich dniarh odbił się dobitnie w stosun- 
kach naszego miasta Ruch w hotelach i re- 
stauracyach był bardzo ożywiony, a biura po- 
cztowe i telegraficzne zostawały przez kilka dni 
w formalnem oblężeniu. 

+ Hr. Kazimierz Potulieki, dzie- 
dziezny członek berlińskiej Izby panów, jeden 
z najznakomitszych i powszechnie poważanych 
obywateli wielkopolskich, dnia 4 b. m. zakoń- 
czył życie w majątku swoim Potulicach, w Po- 
znańskiem. 


* Zapiski policyjne. Skradziono panu 
J. K z pomieszkania pod l. 16 przy ulicy Bla- 
charskiej album większego formatu w safian 
oprawne, po rogach blachą wyłożone z 80 foto- 
grafiami — Pan K. S. zgubił w dniu 4 b. m. 
wieczorem srebrny zegarek anker ze złotym 
łańcuszkiem. 

— 0 Chopinie ogłosiło niedawno lipskie 
czasopismo Signale für die mus. Welt kilka 
nowych szczegółów, wyjętych z dzieła Legou- 
vógo Etudes et Souvenirs de Théâtre. Legouvó 
między innemi opowiada, juk wielką rolę grały 
w całej istności nieśmiertelnego poety tonów 
uczucia patryotyczne. Chopin, jak wiadomo, 
lubił namiętnie grać na fortepianie, a nieraz 
| grał tak długo i z taką gorączkową siłą uczu- 
cia, że należało się obawiać o jego zdrowie. 
Jeden był tylko w takich razach środek oder- 
wać go od fortepianu. Trzeba było poprosić, 
ażeby zagrał marsz żałobny, który napisał w 
smutnej dla swej ojczyzny epoce. Chopin nie 
odmawiał nigdy takiej prośbie, zaledwie jednak 


== | przebrziniał ostatni ton tej jego głębokiej kom- 


pozycyi chwytał za kapelusz i wychodził Zbyt 
żywo utwór ten wzruszał obywatelskie serce 
aitysty. Po odegraniu go nikt z Chopina nie 
mógł wyciągnąć słowa. 


— Pomnik króla Chrystyana IV, za- 
| łożyciela norweskiej Chrystyanii, odsłoniony zo- 
stał w tem mieście uroczyście dnia 28 wrze- 
śnia. 
| — Wybór lorda majora na rok przy- 
| szły odbył się dnia 29 września w londyńskiej 

Guildhall. Jednogłośnie wyniesiony został na 
tę gedność powszechnie poważany w kołach 
City sldermen M. Arthur. 

— Qkropny wypadek zdarzył się w 
poniedziałek w Warszawie. Przed godziną 4 
nad ranem w walcowni żelaza Lilpopa & Comp, 
skutkiem pęknięcia kotła parowego nastąpiła 
tak gwałtowna eksplozya, iż cegły i płyty naj- 
grubszego Żelaza zostały porozrzucane W około 
| fabryki o paręset kroków. Trzech robotników 
| mających udział przy nocnem opalaniu kotłów 
fabryki, a mianowicie: Hawlicki, Jonasz i 
Barszcz, zostali padającemi kawałami żelaza 
zabici, a następnie spalili się na węgiel. Szcząt- 
ki ich, po opanowaniu pierwszych płomieni, 
wydobjli strażacy i złożyli w poblizkiej szopie. 
Dwaj inni robotnicy są ciężko ranieni, jeden 
nawet niebezpiecznie, Na dany sygnał z naj- 
bliższego oddziału straży, wszystkie oddziały 
przybyły na miejsce wypadku, i ogień w go- 
dzinę zdołano opanować, a we dwie godziny 
zupełnie ugaszono. W budowli, gdzie mieśviły 
się kotły walcowni, dach i ściany w części 
uległy spaleniu. a w części je rozebrano. 


— Piorun dnia 19 września bez po- 
przedniej burzy uderzył w starożytny ratusz w 
Zamościu. Na szczęście oprócz huku i ogólnego 
przerażenia skończyło się na oberwaniu kawałka 
gzeinsu. 

— Nieszezęśliwe wypadki. U ujścia 
tunelu kolei św. Gotarda pod Wating, skutkiem 
usunięcia się skał przebite zostało sklepienie 
w długości dziesięciometrowej. Pod gruzami 
czterej robotnicy utracili życie, a kilku doznało 
ciężkiego uszkodzenia. — W butach lotaryń- 
skich w Ars nad Mozelą dnia 2 b. m. pękł 
piec hutniczy, szczęściem jednak pikt nie znaj- 
dował się w poblżu i skończyło się na kilku 
lekkich sparzeniach 

— 0 pożarze w Paryżu podaje pry- 
watna depesza Neue fr Presse następujące 
szczegóły: Ogień wybuchł w nocy podczas ule- 
wnego deszczu w pawilonie tuileryjskim zwa- 
nym de Flore, a położonym nad Sekwaną Z 
pawilonem tym łączą się, jak wiadomo, galerye 
Luwru; naprzeciw znajdują się baraki dre- 
wniane, w których tymezasowo pomieszczona 
jest część biur municypslnych, wzdłuż zaś 
przeciwległego skrzydła Tuileryów ciągną się 
prowizoryczne budynki pocztowe. Przy silnym 
wietrze niebezpieczeństwo było niemałe, szezę- 
ściem jednsk nagromadzone w galeryach Luwru 
skarby sztuki nie nie ucierpiały. Ogień zniszczył 
tylko wszystko co było w pawilonie drewnia- 
uego i uszkodził mieszkanie prefekta Sekwany 
p Herolda. Pomieszczona w tym pawilonie bi- 
blioteka zostałą uratowana. Ogień powstał w 
pokoju pani Herold, jak się zdaje, w skutek za- 


tlenia się firanek. Nikt w pożarze nie utracił 
życia, a strata wynosi nie więcej jak 200.000 
franków. 


— Bardzo obfite kopalnie złota od- 
kryto znowu w okolicy Denver, w północno- 
amerykańskim Stanie Colorado. Miny, które 
ściągają tłumy kopaczy, znajdują się w górach 
Battle, nad rzeką Eagle-River, w odległości 30 
mil angielskich od Leadville, zkąd przedsiębior- 
cy zaczęli już budować kolej żelazną i telegraf 
do nowo odkrytych kopalń. 


— Okręt wojenny foty chilijskiej Go- 
vadonga, według doniesień z Panamy, zni- 
szczony został przez Peruwian na rzece Chan- 
cay zapomocą torpedów. 

— Kołyska infantki. Papież Leon 
XIII, jako ojciec chrzestny nowonarodzonej kró- 
lewnej hiszpańskiej, przysłał swej córce chrze- 
stnej w upominku kołyskę wybitą błękitnym 
atłasem, którego rąbki obramowane są szcze- 
rem złotem. W miejscu, gdzie ma spoczywać 
główka dziecka, wyebrażony jest z wielką mi- 
sternością chrzest Chrystusa w Jordanie. Su- 
kienka jest również z błękitnego atłasu, a na- 
rzutka z najkosztowniejszych koronek brabane- 
kich. Powijaki, kołderki, poduszeczki, czepeczki, 
wykonane z wielkim smakiem, przyozdobione 
gą tkanemi złotem herbami papieża i Hiszpanii. 


— Tajemnicze morderstwo, którego 
ofiarą padł trzynastoletni syn zamożnych ro- 
dziców, zdarzyło się nie w Amsterdamie, jak 
pierwotnie donoszono, ale w Haadze. Jak wia- 
domo, morderca, który uprowadził swą ofiarę 
ze szkoły, żądał listownie od rodziców chłopca 
okupu w sumie 75.000 zł., wskazując miejsce, 
gdzie te pieniądze mają być złożone. Otóż 
dziennik rotterdamski Nieuwsblad. ogłasza w 
osobnym dodatku cynkograficzne odbicie tego 
listu, ażeby tym sposobem ułatwić wyśledzenie 
złoczyńcy. Pismo zdradza rękę wprawną do 
pióra. „Muszę — powiada w liście morderca 
— ratować swoją sprawę. Dobrowoluie nie da- 
libyście pewnie na ten cel tak dużej sumy — 
zarazem wszakże mogę się przy tem zemścić 
na matce chłopca, który jest w mojem ręku.* 
W innem miejeu oświadcza ten okrutnik, że 
w żyłach jego „nie płynie zimna krew holen- 
derska*. Zdaje się w istocie, że nietylko chci- 
wość, ale także zemsta osobista odegrała rolę 
w tej zbrodni. Dotychczas nie odkryto jeszcze 
nawet śladu mordercy, chociaż tenże tyle był 
zuchwały. że i do redakcyi jednego z dzienni- 
ków bolenderskich przysłał kartę koresponden- 
cyjną, w której zapowiada jeszcze inne zbro- 
dnie w rodzaju powyższej. Pewien zamożny 
Holender, nazwiskiem Teofil Bogaardt, wyzna- 
czył z własnej kieszeni nagrodę w sumie 10.000 
zł. 2a wykrycie zbrodniarza, 


— Ster balonisty. Dziennik berliński 
Börs. Cour. podaje ciekawe szczegóły o nowym 
przyrządzie do kierowania balonem pisząc: Kwe- 
stya zupełnego lub częściowego kierowania ba- 
lonem została na nowo podniesiona przez inży- 
niera Quirinus'a. Złożył on jeszcze w lecie ge- 
neralnemu sztabowi i departamentowi wojennemu 
ministeryum wojny model swego aparatu, któ- 
ry zyskał bardzo przychylne zdanie tych władz. 
Przyrząd ten dzieli się głównie na eztery części. 
Pierwsza i najważniejsza składa się z czterech 
zgiętych w łuk bukowych belek, i łączy głów- 
ne części aparatu z sobą, naprzykład gondolę 
z balonem. Na przodzie tych belek umieszczo - 
no dwa szuflowate koła, z których jedno kręci 
się w lewo, drugie w prawo; mają one średni- 
cy dwa metry i z powodu swej osobliwej kon- 
strukcyi, tworzą przecięcie dwóch prądów po- 
wietrza i kierują balonem w lewo lub prawo. 
Z tyłu belek znajduje się okrętowa śruba śre- 
dniey 1 metra i długości 1,5 metra, pokryta 
takąż  msteryą , z jakiej jest zrobiony balon. 
Chwyta ona swemi skrzydłami warstwę powie- 
trza idącą z przodu i odpycha ją zaraz na 
warstwę tylną. Te trzy części balonu są po- 
łączone zapomocą długiego na 6 metrów wa- 
łu między sobą, a wał ten przez transmisyę 
łączy się z kołem nałowem w gondoli, którem 
obraca aeronauta. Szybkość ruchu tego koła 
może dojść do 100 obrotów na minutę. Czwar- 
tą niemniej ważną rzeczą jest pomieszczony na 
tyle gondoli ster, długości dwóch metrów, któ- 
ry bardzo zwyczajnym sposobem poruszany, mo- 
że zmieniać swe położenie. Aparat waży od 
125 do 150 funtów, to jest tyle, ile potrzeba, 
by utrzymał w powietrzu balon Średniej wiel- 
kości. Pierwsza próba miała się odbyć w nie- 
dzielę. 


GOSPODARSTWO | HANDEL 
Miedzynarodowy tare NA ZDOŻĘ 


we Lwowie. 


(L.) Wczoraj o godzinia 2 z południa 
został zamknięty drugi międzynarodowy targ 
zbożowy we Lwowie. Według szczegół „wych 
zapisków sekretaryatu sprzedano w ciągu 
dwu dni (4 . 5 b. m.) ogółem 20.035 wo- 
rów (wór == 100 kilogr.) pszenicy, 6.900 
worów żyta, 950 worów jęczmienia, 


1.240 worów grochu, 650 worów rzepa- 


ku, 150 worów lnianki, 800 worów ku-/ 


kurudzy, 200 worów mąki, 100 worów 
owsa, 100 worów jagieł i 1800 wiader 
okowity. Ceny przeciętne były następu- 
jące: Pszenica 10/3, żyto 9/,, jęczmień 7, 
groch 10, rzepak 11/,, Inianka 10, okowita 
13'/,, kukurudza 6'/,, mąka żytnia 15Y/,, 0- 
wies 5", jagły 6 złr. Jezeli według tych 


cen przeciętnych obliczymy wartość sprzeda- | 


nego zboża, to otrzymamy następujące rezul- 
taty: Pszeniey sprzedano za 210.367 złr.; 
żyta za 65.550 złr; jęczmienia za 


Kin 


sprawę w Radzie państwa i przemawiał głów- 


nie przeciw systematycznemu obniżaniu sub- 
wencyj państwowych na cele kultury krajo- 
wej, ale głos jego przebrzmiał bezskutecznie, 
bo nie znalazł poparcia ze strony Ówczesue 
| 0 ministra rolnictwa, hr. Mannsfelda. W r. 
z. Związek rolników Rady państwa oświad- 
| czył się za podwyższeniem i stabilizacyą sub- 
wencyj państwowych na cele kultury krajo- 
wej. Kengres rolniczy domagał się również 
een tych subwenceyj i kładł główny 
nacisk na to, ażeby były wstawiane w or- 
dynaryum budżetowe a nie w ekstraordyna- 


6.650 złr.; grochu za 12.400 złr.; rze-| ryum, jak się to dzieje od dłuższego czasu. 
paku za 7.475 złr; lnianki za 1.500 | Delegacya polska w Wiedniu stawiała podo- 
złr., okowity za 24.300 złr.; kukuru-|bne żądanie, ale wszystkie te zabiegi nie 


dzy za 5.000 złr.; mąki za 8.100 złr.; 


owsa za 500 złr.; jagieł za 600 złr. O- 
gólna transakcya wyrażona w pieniądzach 
wynosi tedy 337.392 złr. 

Jest to rezultat świetny, zwłaszcza, je- 
żeli nadmienimy, że znaczna część zawartych 


interesów nie została zgłoszoną do sekreta- 


ryatu. Mniej więcej sprzedano około 40.000 
worów rozmaiteg; zboża (ezyli 400 wagonów 
kolejowych, licząc 100 worów na jeden wa- 
gon). Najwięcej zakupiono do Szląska au- 
stryackiego i górnego, do Morawy, Czech i 
południowych Niemiec. Kupcy zagraniczni 
są bardzo zadowoleni z tegorocznego targu 
lwowskiego; oświadczyli omi, że znaleźli bar- 
dzo piękne gatunki zboża i że na przyszły 
rok wezmą udział jeszeze liczniejszy. Dalsze 
powodzenie targów zbożowych we Lwowie 
zawisło tedy jedynie i wyłącznie ud samych 
producentów. Najusilniejszem ich starasiem 
powiuno być przedewszystkiem dotrzymanie 
zawartych układów , t. j. powinni starać się 
o to, ażeby zboże sprzedane było odstawio- 
ne w umówionym terminie i ażeby odpo- 
wiadało przedłożonym próbkom. Dalej po- 
winni jak najliczniejszy brać udział w tar- 
gach międzynarodowych. W tym roku był 
znaczny popyt za owocami strączkowemi. 
Na chmiel, nawet najpiękniejszy, nie było 
popytu. 


Galic. Towarzystwo gospodarskie. 


I. 


(L) Wczoraj po południu zebrali się 
członkowie gal. Towarzystwa gospodarskie- 
go w sali Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego na walne nadzwyczajne zgromadzo- 
nie. Posiedzenie zagaił dr. Piotr Gross w 
zastępstwie prezesa Towarzystwa, księcia Ada- 
dama Sapiehy, który jest chory, tudzież 
w zastępstwie pierwszego wiceprezesa, p. B. 
Augustynowieza, który był zajęty 
targiem zbożowym. ŻZagajając posiedzenie 
nadmienił przewodniczący, że centralny ko- 
mitet Towarzystwa, korzystając z licsnego 
zjazdu obywatelstwa ziemskiego z powodu 
targu zbożowego, zaprosił członków Towa- 
-"rzystwa na naradę w ważnych sprawach, 
które będą poruszone na kongresie rolni- 
czym w Wiedniu na początku r. 1881. Ce- 
lem nadania większej wagi sprawom, które 
mają być poruszone na kongresie agraryjnym, 
potrzeba, ażeby walne zgromadzenie zatwier- 
dziło wnioski i propozycye, które komitet, 
w rozmaitych sprawach rolniczych stawiać 
zamierza. Przewodniczący przedstawił na- 
stępnie radcę namiestnictwa p. Franciszka 
Karasińskiego, jako komisarza rządo- 
wego i nadmienił, że pokrewne Towarzystwa 
wysłały następujących delegatów na obecne 
zebranie: krakowskie Towarzystwo gospodar- 
skie wysłało pp. Pawlikowskiego i D. Abra- 
hamowieza; karyntyjskie ks. A. Sapiehę; 
wiedeńskie i kraińskie J. E hr. Krasiekiego ; 
górnoaustryackie p. O. Hausnera; styryjskie 
i tyrolskie p. Grelińskiego; Towarzystwo 
ogrodniczo-sadownicze p. W. Podlewskiego, 
Tow. pszczelniezo-ogrodnicze p. T. Meruno- 
wiczs. Jako gość przybył z Towarzystwa po- 
znańskiego p. Mieczysław Łyskowski. 

Pierwszym przedmiotem narad była 
sprawa koniecznego uzyskania stabilizacyi 
subwencyj państwowych ra naukowe cele 
rolnicze. Sprawozdawca centralnego komietu 
p. Otton Hausner wyłuszczył tę sprawę 
w bardzo długiem i wyczerpijącem sprawo- 
zdaniu. Państwo ausiryackie jest przeważnie 
państwem rolniczem. Na 20 milionów mie- 
szkańców w Przedlitawii jest przeszło 13 mi- 
lionów rolników a wartość produktów rolni- 
czych w Przedlitawii wynosi roeznie 2200 
milionów złr. 60%, reprezentantów w Radzie 
państwa należy do stanu rolniczego a w Sej- 
mie galicyjskim zasiada 80/, reprezentan- 
tów tego stanu. A mimo to sprawy roluietwa 
są tak w Radzie państwa, jakoteż w Sejmie 
galicyjskim dość upośledzone. Dowodem tego 
jest ta okoliczność, że z każdym rokiem zmniej- 
szająsię subwencye państwowe na eela kultury 
krajowej, chociaż z drugiej strony bywa ziemia 
obciążaną ciągle nowemi podatkami. We 
Francyi i w Niemczech podwyższają się co- 
rocznie subwencye rządowe na cele kultury 
krajowej i wynoszą miliony, u nas zaś dzieje 
się przeciwnie. Od r. 1872 do r. z. zmniej- 
szyły się w Austryi te subweneye o 220.000 
złr, W marcu r. 1878 poruszył mowca tę 


odniosły skutku pożądanego. Owóż chodzi 
obecnie głównie o to, ażeby przynajmniej 
subwencye na cele naukowe w Galicyi były 
stabilizowane i wstawiane co roku do ordy- 
naryum budżetowego a nie do ekstraordyna- 
ryum, bo wstawianie pewnych kwot do tej 

ostatniej rubryki znaczy tyle, co zwinięcie 
| zupełne pewnej subwencyi po upływie pew- 
| nego czasu. A takie zwinięcia subseneyi mu- 
siałoby pociągnąć za sobą koniecznie zwinię- 
Walne zgromadzenie upoważnia komitet cen- 


cie zakładów naukowych. Wszakże w r. z. 
| bralny do wniesienia petycyi do Izby depu- 


mie 8.000 złr. były stabilizowane i wstawia- 
ne co roki w ordynaryum budżetowe. Bez 
dyskusyi przyjęto ten wniosek. 

Drugą sprawą przedstawioną przez pana 
O. Hausnera w imieniu komitetu central- 
nego była kwestya przywrócenia fubrykacyj 
soli bydlęcej. W równie jasnom, obszernem 
i wyczerpującem sprawozdaniu wykazał mow- 
ea szkody, jasie kraj nasa rolniczy pon -si 
wskutek zaniechania fabrykacy: soli dla by- 
dła. Wskutek braku tej soli hodowla bydła 
staje się niemożliwą, co uważać można za 
klęskę, zwłaszcza w chwili, w której grani- 
ca rossyjska dla transportu bydła stepuwego 
zostanie wkrótce zamkniętą. Mowca podzje 
następnie szezegółowe cyfry, udowadniające, 
że d'a rolników zakupno soli po cenach cha 
cnych jest niemożliwe, i że wskutek tego 
musi z każdym dniem upadać coraz więcej 
hodowla bydła rogatego, owiec i nierogaci- 
zny, tudzież koni. Munopol soli został już 
wszędzie zniesiony i istnieje jeszeze tylko 
w Austryi, we Włoszech ı w Hiszpanii a 
jest on istotnie bardzo uciążliwy. Dążyć więc 
należy do zniesienia t-go monopolu, nim to 
jednak będzie możliwe należy starać się o 
przywrócenie ministeryałnego rozporządzenia 
z d. 4 stycznia 1862 tyczącego się fabryka- 
cyi i sprzedaży soli bydlęcej. To rozporzą- 
dzenie obowiązywało tylko przez 5 lat i zo- 
stał» zniesione z tego powodu, iż skonstato- 
wano, że sól fabrykowaną dla bydląt oczy- 
szczano i używano na potrzeby ludzkie, co 
przynosiło stratę skarbowi. Dalej przytacza 
mowca szczegółowe daty a mianowicie wy- 
kazuje, eo w tej spra-ie, począwszy od roku 
1868 uczyniono w Radzie państwa i w sej- 
mie galicyjskim. Bezustannie domagano się 
niemal eo roku w Radzie państwa przywró- 
cenia fabrykacyi soli bydlęcej, ale zawsze 
stawały na przeszkodzie względy polityczne 
i finansowe (oczyszezanie soli bydlęcej i nzy- 
wanie takowej przez ludzi). Soli zaś używanej 
do potraw ludzkich niepodobna używać dla 


musiał hr. Włodzimierz Dzieduszycki, kura- 
tor szkoły leśniczej, jeździć do Wiednia je- 
dynie w tym celu, ażeby uprasić wstawienie 
przyznanej subwencji dla tej szkoły, bo wy- 
kreślono tę pozycyę z ekstraordyoaryum, w 
skutek czego rzeczona szkoła byłaby musia- 
ła być zwiniętą. Centralny komitet stawia 
wniosek: Walne zgromadzenie uchwali: U- 
poważnia się centralny komitet do wystoso- 
wania petycyi do Izby deputowanych i do 
K:ła polskiego w Wiedniu, ażeby subwen- 
cye państwowe na szkoły rolnicze w Galicyi 
w sumie 104.000 złr. i na stypendya w su 
potrzeba dla bydła 630.000 metr. cutr. goli. 
Gdyby więc hodowey bydła używali soli ku- 
chennej, to musieliby o 4 miliony złr. wydać 
więcej uiż wówczas, gdyby dawali bydłu sól 
umyślnie w tym celu fabrykowaną W Sej- 
mie galicyjskim pojawiała się ta kwestya na 
każdej niemal sesyi. Na ostatniej sesyi sej- 
mowej wpłynęły petycye od 21 rad powia- 
towych, doraagające się usilnie fabrykacyi soli 
dla bydła. Komisya sejmowa wypracowała 
stosowne wnioski ale nie przedłożyła tako- 
wych w pełnej Izbie, dla braku czasu Te 
wnioski dążą do tego, ażeby domagać się u 
rządu wyrobu soli bydlęcej o połowę tańszej 
od soli kuchennej. W Radzie państwa jest 
już analogiczna rezolucya z d. 7 maja r. b. 
Owoż komitet centralny stawia wniosek: 
towanych i do Koła polskiego, ażeby na uaj- 
bliższem posiedzeniu Izby deputowanych zo- 
stała wniesioną rezolucya z 7 maja r. b. tu- 
_dzież rezolucya komisyi Sejmu galicyjskiego 
[zr.b., domagają*a się fabrykacyi i sprzedaży 
| soli taniej dla bydła. Równocześnie wystosuje 
| komitet centralny memoryał do p. ministra 
: rolnictwa, ażeby tę sprawę poparł na Radzie 
| ministrów. 
: Bez dyskusyi przyjęto powyższe wnioski: 
| Dalszym przedmiotem narad była kwe- 
stya uprawnienia Towarzystw rolniczych do 
przedstawiania cenzorów dla filij galicyjskich 


] 
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bydła, bo jest za kosztowną. W całej Austryi | 


niepomyślnych sprzętów ostatnich lat, wy- 
sokieh podatków i zmienionych stosunków 
cłowych, renta gruntowa w kraju naszym 
stała się niestety nader niską. Niedawno je- 
szcze stopa procentowa w Galicyi była bar- 
dzo wysok:, a nawet kredyt lipoteczny nie 
zostawał w odpowiednim stosunku do czy- 
stego zysku z gospodarstwa. Od chwili reor- 
ganizacyi banku narodowego i przemiany te- 
goż w „bank austryacko-węgierski* zaprowa- 
dzone zostały przez tę pierwszorzędną insty- 
tucyę pienieżną normy udzielania pożyczek, 
które i rolnikom naszym pozwalają korzystać 
z taniego kredytu wekslowego. Nowa filia 
została założowa w Stanisł:wowie, kredyt ko- 
respondencyjny zaprowadzony, a od 1 paź- 
dziernika r. b., agentura bankowa w Tarno- 
polu urządzoną, która z pewnością wkrótce 
wykaże konieczność założenia właściwej filii 
bankowej, dla tej pod względem handlu rol- 
niczego podołskiego tyle ważnej miejscowo- 
ści. Wspomniane eo dopiero urządzenia ban- 
ku austro-węgierskiego podają więc naszym 
rolnikom sposobność używania odpowiednie 
go taniego kredytu w galicyjskich filiach tejże 
instytucyi. Ale korzystanie z tego kredytu 
wtedy tylko będzie mogło zaspokoić potrza- 
by rolnictwa, jeżeli wymiar kredytu będzie 
oparty na znajomości rzeczy i osób. Austro- 
węgierski bank oddzje wymiar kredytu ko- 
mitetom ernzuralnym poszczególnych filij, 
których to komitetów członkowie mianowani 
są na przedstawienie właściwych izb han- 
dlowo-przemysłowych. Wynikiem naturalnym 
tego urządzenia jest, ża komitety cenzuralae 
składają się wyłącznie z kupców i przemy- 
słoweów, którzy zwykle nie znają dostate- 
cznie stosunków obywateli wiejskich okręgu 
bankowego. Ztąd też odpowiednie ocenienie 
miary kredytu najczęściej niepomiernie szwan- 
kuje. W celu zaradzenia złemu a podniesie- 
nia względnie ustalenia odpowiedniego kre- 
dytu dla gospodarzy wiejskich galicyjskich 
stawia komitet wniosek: Walne zebraaie u- 
chwali: Poleca się komitetowi, aby poczynił 
kroki w banku austro-węgierskim w Wie- 
dniu, aby tenże mianował w każdej swojej 
filii galicyjskiej od,owieduią liczbę cenzo- 
rów, znających dokładnie stosunki obywateli 
wiejskich i ue możności z grona tychże i 
aby w tym celu przed nominacyą cenzorów 
filii lwowskiej. stanisławowskiej, oraz agen- 
tury tarnopolskiej, nie ogczniczał się jak do- 
tąd na zusiągnięciu zdania izb handlowo- 
przemysłowych we Lwowie i Brudsch, ale 
odnosił się także w tym względzie do towa- 
rzystwa gospodarskiego galicyjskiego i tegoż 
propozycye uwzględniał. 

Po krótkiej dyskusyi treści więcej for- 
malnej niż merytorycznej, w której brali 
udział pp.: Brykczyński, Piniński, br. Roma- 
szkan i hr. Krukowiecki, wnioski powyższe 
zostały przyjęte z nieznacznemi modyfika- 
cyami stylistycznemi. 


- OSTATNIA POGZEA 


Sejmik Niemeów czeskich w Karls- 
badzie, pisze Wiener Abendpost, odbył się 
w ogólności daleko spokojniej, niż o tem z 
poczynionych przygotowań wnosić było trze- 
ba. Wprawdzie niektórzy miwcy niepomni 
prawdy, że prawdziwi politycy nigdy nie 
puszczają wodzy namiętności, pozwalali so- 
bie gwałtownych przeciw rządowi wywieczek, 
ale Ww całości przeważał duch umiarkowania. 
Fremdenblait czyni z t*g0 powodu następu- 
jące uwagi: „Kkonfsk.ta kilku wiedeńskich 
dzieaników wieczornych w dniu 2 b. m. i 
zarządzone w Karlsbadzie skonfiskowanie pro- 
jektu rezolucyj, spowodowało kierowników 
sejmiku do zupełnego porzucenia pierwotne- 
go tekstu rezolucyj 1 do zaproponowania na- 
tomisst inasgo brzmienia. Na to postanowie- 
nie wpłynął zopewne tasżo wzgląd, że pe- 
łen gwałtowności ton pierwszej rezolucji, 
który pod wislu względami nie stał w ża- 
dnej proporeyi z rzeczywistą sytuacyą, nie 
mógł liczyć na jednomyślne przyjęcie. Sej- 
mik poprzestał przeto na przystąpieniu do 
rez'lucyj uchwalonych w Módlingu iw Ber- 
nie. Głównymi mowcami byli. dr. Buss. i 
dr. Scehmeykal. Mowa pierwszego przewyż- 
szyła gwałtownością wszystkie dotychezaso- 
we manifestacye.* W podobnym sensiè wy- 
raża się także Presse. 


banku austro węgierskiego. W imieniu ko- nów i innej broni, mianowicie 35 dział £ 
mitetu centralnego przedłożył tę sprawę p. Hercegowiny i że część tego materyału mê 
A. Schellenberg w sposób następujący: | być wyładowaną na ląd w Albanii. Z te- 
j Odpowiedni a tani kredyt dla handlu | go powodu upoważniono nas do następują" 
i przemysłu, w szczególności ziś dla rolni-, cych wyjaśnień : Obowiązek rządu austryż* 
etwa, jest kwestyą żywotną, mianowicie w | eko-węgierskiego do zwrócenia Porcie nale” 
czasach takich jak obecne, gdzie w skutek | żącego do niej materyału wojennego w B0- 


śnii i Hercegowinie, polega, jak wiadomo, 
na konwencyi zawartej między rządami au* 
stryacko-węgierskim i tureckim. Wiadomo 
także, że Husni basza wysłany został do Bo” = 
śnii umyślnie w tym celu, aby wziął osobi- 
ście udział w sortowaniu i kłasyfikowaniu 
tego materyału i aby eo do sposobu tran- 
sportu porozumiał się z władzami austrya* 
cko-węgierskiemi. Na podstawie tych ukła- 
dó» rozpoczęła się w lipeu b. r. odsyłkś 
materyałów, a to w przeważnej części rzeką 
Sawą. Gdy zaś materyały znajdujące się W 
Hercegewinie tą drogą transportowane by 
nie mogą, przeto wysyłane są drogą mor: 
ską; rząd ces. i król. zarządził jednak, aby 
do tych transportów używane były wyłącznie 
statki austryacko-węgierskie Lloyda i aby 
materyał pod osobistą odpowiedzialnością 
kapitanów Lloyda był wyładowany w Kon- 
stant; nopolu. albo w jednym z portów Azyi 
mniejszej. Wykluczoną jest przeto całkowi- 
cie możliwość wyładowaniu części tego ma- 
teryału po drodze w Albanii.* 


Komitet 18stu komisyi centralnej 
podatku gruntowego ukończył dnia 4 b. m. 
dyskusyę generalną nad operatami szacun- 
kowemi Morawy, a prócz tego uchwalił 
w pierwszem czytaniu taryfę dla pól tr- 
nych w 7 okręgach szacunkowych t'go 
kraju. 


W Medyolanie odbyć się ma w ro- 
ku przyszłym powszechna narodowa wy- 
stawa sztuk pięknych. Zaproszono 
do udzixłu wscystkich artystów włoskich, ale 
niektórzy artyści z Górnych Włoch eświad- 
czyli. że nadeszlą swoje dzieła tylko pod 
warunkiem, jeżeli także artyści włoscy 
z Trydentu i Tryestu zostaną zaproszeni. 
Za tę Śmieszna i niewezesną demoustracyę 
gromi rzymska Italie owych artystów w 
artykule wstępnym bardzo rozumnie i bar- 
dzo dosadnie: „Jaki cel, powiada organ wło- 
ski, mogą mieć na oku ci panowie, domaga- 
Jąc się |rzypuszezenia artystów ¿rredenti do 
udziału w wystawie narodowej? Czy cheg 
przez to stwierdzić, że owi artyści są Wło- 
chami? Zdaje się, że taki jest cel, ale co 
warto takie stwierdzenie? Nie, zgoła nic. 
Chociażby nawet dzieła artystów trredenti 
figarowsły przez 6 miesięcy na murach pa 
łacu wystawy madyolańskiej, autorowie ich 
nie przestaną pomimo to być poddanymi au- 
stryachimi.. Powiedzmy zresztą tym arty - 
stom, że manifesiacre, które nie mogą mieć 
żadnego praktycznego rezultatu. są dziecinne 
i niegodne wielkiego narodu. Śmiać się bę- 
dą z nich w Austryi a może i gdzieindziej 
— oto wszystko, czego spodziewać się mo- 
ga... Jest jeszeze inny wzgląd, z którym li- 
czyć się należy. Żyjemy w pokoju z Austryą; 
utrzymujemy z uią dobre stosunki ; Austrya 
nie drażni nas pod żadnym względem, prze- 
ciwaio, stara się Żyć z nami w najlepszej 
zgodzie  Dlaczegoż nie odpłacamy jej pię- 
knem za natobne? Niech tylko artyści owi 
zastanowią się dobrze a poznają, że zrobili 
krok fałszywy. .* 


„ Zdaje się. że przecież wreszcie zanosi 
się na jakieś reformy wewnętrzne 
w Rossyi. Dzienniki tamtejsze coraz czę- 
ściej wspominają o tem. Mianowicie prasa 
ma otrzymać nieco więcej swobody w trak- 
towaniu spraw państwa. I tak Atsecsestwien- 
nyja Zapiski donoszą, że hrabia Loris- 
Melikow 18 z. m. zwołał do siebie re- 
daktorów dzienników i czasopism i udzielił 
im wyjaśnienień o zamiarach i poglądach 
rządu eo do reform wewnętrznych. Miano- 
wicie rząd pragnie: a) rozszerzyć zakres 
działalności instytueyj miejscowych w ducha 
decentralizacyi i z zastosowaniem do istnie- 
jących przepisów policyjnych ; b) zbadać po- 
trzeby miejscowej ludności, w którym to eelu 
wysyła do niektórych gubernij senatorów; 
e) dać prasie większą swobodę roztrząsania i 
wyrażania swego zdania o projektach i po- 
stanowieniach rządu z tym jednak warunkiem, 
aby prasa nie uiepokoiła i nie wzburzała 
napróżno umysłów marzeniami i podsuwa- 
niem Dadziei bezzasadnych 

Według wiadomości otrzymanych przez 
Bereg, reformy administracyjue będą prze- 
prowadzone według ogólnego tymczasowo 
nakreślonego planu. Wszyscy prawie mini- 
strowie otrzymali polecenie podać programy 


Czytamy w Politische Correspondenz : reform odnoszących się do ich sfery. Pro- 
„Dzienniki zawierają mylne doniesienia o gramy te powinny być szczegółowo motywo- 
sposobie transportu tureckiego materyału wo-, wane i opatrzone we wszelkie odpowiednie 
jennego w Bośnii i Hercegowinie, który przez dane dla prawidłowego rozbioru każdej kwe- 
rząd austryacko węgierski w myśl konwen- | styi w szczególności. W programach tych, 
cyi zwrócony ma być rządowi ture:kiemu. | powiada Bereg, ujawni się pogląd każdego 
I tak donoszą między innemi, że bawiącym | ministra, co znacznie ułatwi bieg sprawy. 


w Raguzie oficerom tureckim wydano nieda- 
wno 500 cetnarów metr. amunicyi, karabi- 


4 Pragnąc przełamać a przynajmnioj osła- 
ić szeregi katolickie, zamierzające nie brać 
poziału w obchodzie ukończenia 
atedry kolońskiej, Nordd. Allg. Ztg. pisze: 
»L0da demonstrujące przeciw udziałowi w u- 
Toczystości, postępują tak, jak gdyby tu vho- 
dziło tylko o katolicką uroczystość kościelną 
1 Z powyższego założenia wywodzą preten- 
8ye, ażeby je następnie tłómaczyć jako lek- 
ceważenie wyznania. W istocie jednak idzie 
U o uczczenie uroczyście budowy, której u- 
kończenie król Fryderyk Wilhelm IV podjął 
w tem znaczeniu, że to jest ze względu na 
udział całej ludności niemieckiej, nietylko 
Samej katolickiej, nejwznioślejsze dzieło nie- 
Mmieckiej sztuki. Obehód taki zatera nazwany 
yë musi uroczystością narodową 
W całem znaczeniu tego wyrazu.“ 


„ Rochefort, redaktor dziennika Iniran- 
Sigeant, zwołał przed kilku dniami zgroma- 
zenie ludowe, które się miało odbyć w cyi- 
u Fernando w Paryżu, celem zaprote- 
Stowania przeciwko demonstra- 
cyi morskiej, „w której — według ode- 
Zwy zwołującej — rzeczpospolita staje w przy- 
mierzu z cesarzami i królami** Rząd xie po- 
Zwolił na odbycie tego zgromadzenia na za- 
Sadzie ustawy z czasów cesarstwa. Dzienniki 
Tadykalne powstają przeciw temu zakazowi 
gwałtownie, a po ich stronie staje organ 
Gambetty Rép. fr., mówiąc, że obawa rządu, 
aby nie był odpowiedzialnym przed Europą 
za mowy Rocheforta i Pyata była zupełnie 
płonną. 


Odwołanie rady ministeryalnej 
W Londynie zapowiedzianej na ponie- 
działek dnia 4 b. m. nastapiło, jak donosi 
telegram starej Presse, w skutek niepowo- 
dzenia, jakiego doznał lora Lyons, pragnący 
nakłonić franeuskiego ministra spraw zagra- 
nicznych Barthélemy St. Hilaire do popie- 
rania polityki angielskiej w kwestyi wscho- 
dniej. 


Z Berlina telegrafują do Starej Pres- 
Se, że mocarstwa przyjmą sympatycznie 
wszelki poważny objaw chęci wykonania 
traktatu berlińskiego. Do paryskiego Natio- 
nala piszą z Wiednia, że mocarstwa uprzy- 
krzyły już sobie obecne położenie i byłyby 
skłonne okazać się względnemi, gdyby Porta 
zaczęła wykonywać swoje zobowiązanie. Z 
Londynu donoszą temuż dziennikowi, że r:ąd 
angielski okazuje się mniej wojowniczym. 
Zgodne te doniesienia z różnych stron nad- 
chodzące jednocześnie są charakterystyką 
chwili i pozwalają wnosić, że konstelawya 
obeena jest przychylna nowym propo- 
zycyom tureckim podanym w tele- 
gramie biura Reutera, który umieszczamy we 
właściwej rubryce, a o którym piszemy po- 
wyżej (Ob. Sprawy zagraniczne). 


Według telegramu ze Skodry otrzyma- 
nego przez Deut. Ztg. fregaty tureckie 
Assyr, Babel i Muchbiri Surur otrzy ma- 
ły rozkaz odpłynięcia pod Dul- 
cigno, gdzie się już znajduje okręt ture- 
cki Selimie. Turcya zatem gromadzi flotę w 
punkcie zagrożonym, jak gdyby chciała nie- 
tylko na lądzie ale i na morzu stawiać opór. 
Według tegoż telegramu Rize basza jawnie 
przygotowuje się do walki z Czarnogórcami. 
Z Alessio i Grawczy przybyć miały na tu- 
reckich okrętach znaczne oddziały Tosków 
na pomoc Albańczykom, mającym bronić 
Dulcigna. 


Daily News donoszą, że sułtan po- 
wtórnie udawał się do cesarza 
Wilhelma o pośrednictwo; na 
telegram w tym przedmiocie nastąpiła od- 
powiedź taka sama jak poprzednio, to jest 
życzliwa lecz odmowna. 


Według depeszy z Madrytu, podanej 
przez Standard, opozycyjne pisma hiszpań- 
skie czynią ostre wycieczki przeciw stano- 
wisku zajmowanemu przez An- 
glię w Gibraltarze. Zarzucają miano- 
wicie władzom angielskim, że ośmielają 
przemytnictwo i naruszając traktat Utrecht- 
ski dopuszczają się zamachów na terytoryum 
neutralnem, a nawet na lądzie stałym, da- 
lej, że celem zagrożenia Algesirasowi 1 
cieśninie morskiej wznoszą fortyfikacys. Wszy- 
stkie hiszpańskie liberalne i demokratyczne 
czasopisma wzywają rząd, ażeby tak Algesi- 
ras, jakoteż wszystkie inne strategiczne po- 
zycye na afrykańskich i europejskich wybrze- 
żach cieśniny uforiyfikował i odjął w ten 
sposób wszelkie znaczenie Gibraltarowi, bę- 
dącemu w ręku Auglików. Organa ministe- 
ryalne zaprzeczają udziału w tej agitacji, 
która wyszła z łona narodu hiszpańskiego, a 
powstać miała w skutek napomknięcia raz 
przez Gladstona i Bright'a, iż odstąpienie 
Gibraltaru byłoby możebne. 


5 


Wiktorya miała się stanowczo oświadczyć 
przeciwko opuszczeniu Kandaharu, 
która to kwestya , jak donieśliśmy wczoraj, 
nie jest jeszeze przesądzoną, gdyż wojska an- 
gielske pozostają w Kandaharze i kilku in- 
nych miastach na zimę. 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 5 października. Politische 
Correspondenz donosi z Gravozy, że 
w dniu dzisiejszym pozostałe okręty 
floty połączonej opuściły porty 
tamtejsze, udając się do Teodo, a 
mianowicie korweta niemiecka Victoria, 
eskadra włoska, złożona z okrętów 
pancernych Palestro i Roma, tudzież 
statku awizowego Rovigo pod dowódz- 
twem wice-admirała Fincati, oraz an- 
gielski statek awizowy Conqueite. Au- 
stryacki kapitan portowy wyjechał 
także z Gravozy celem urządzenia 
urzędu portowego w Teodo. 


Sofia, 5 października. Książę 
bułgarski przed odjazdem w od- 
wiedziny do księcia Serbii mian o- 
wał Zankowa regentem na 
czas swojej nieobecności. 


Belgrad, 5 października Ksią- 
żę bułgarski przy wjeździe na 
terytoryum serbskie pod Radujewacz 
powitanym został przez generała Le- 
szjanine, biskupa negotyńskiego , do- 
wódcę korpusu stojącego nad Timo- 
kiem i władze. Na powitanie księcia 
dano 21 wystrzałów z armat. 


Paryż, 5 października. Kompo- 
zytor Offenbach umarł. 


Rzym, 5 października. Minister 
sprawiedliwości wydał do prokurato- 
rów generalnych reskrypt, w którym 
powiada, że niektórzy Jezuici fran-; 
cuzcy pragną się osiedlić we Wło. : 
szech, i oświadcza, że rząd nie będzie ł 
tego tolerował. W niektórych prowin-; 
cyach państwa od r. 1848, a w To-} 
skanii od 1774 r., wydane rozporzą- } 
dzenia przeciw Jezuitom zostają dotąd ; 
w swojej mocy i ministeryum oczeku: į 
je ścisłego wykonania tych rozporzą- i 
zeń. i 

Londyn, 5 października. Biuro j 
Reutera donosi z Konstantynopola pod | 
datą dzisiejszą, że Porta wczoraj) 
wręczyła ambasadorom notę, 
w której oświadcza, źe ulegając naci- 
skowi mocarstw postanowiła wejść w 
układy względem wszystkich kwestyj 
zostających w zawieszeniu. Rząd suł- 
tański będzie się starał pod podanemi 
poprzednio warunkami skłonić Albsń- 
czyków do odstąpienia Duleigna. W 
sprawie greckiej Porta proponuje li- 
nię graniczną, zaczynającą się na pół- 
noe od Yolo, a następnie idącą na po- 
łudnie od Larissy, Mecowa i Janiny 
aż do ujścia rzeki Arta. Zapowiedzia- 
ne już reformy zostaną w Armenii | 
zaprowadzone w ciągu trzech zmniesię- ! 
cy. Reformy w Tureyi europejskiej na- | 


esra ZZOZ OWI RE 


pienia do tych reform stawia Porta | 


zaniechanie demonstracyi morskiej ze | 


strony mocarstw. | 
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Wiedeń, 6 października. (Tel. pr.) 
W projektach ekonomicznych, które 
ministrowie finansów i handlu wnieść 
zamierzają do Rady państwa, zape- 
wnione są ulgi podatkowe dla 
kas oszczędności i tym podo- 
bnych instytucyj, większe niż ustawą 
uchwaloną w ostatniej sesyi udzielone 
zostały i pozwalające tym instytueyom 
rozwijać się pomyślnie. 


Według wiadomości z Londynu, królowa | 


jako obrazę Europy. 


|połsonsdor 9:41, Rubel papisrowy —-— 


Komitet ośmnastu nie u- 
kończył jeszcze dyskusyi nad taryfa 
gruntów rolnych w Morawii, i prze- 
szedł do taryfy łąk. Wielu członków 
komisyi centralnej, nienależących do 
komitetu, a w ich liczbie br. Baum i 
Jaworski, opuściło Wiedeń, ponieważ 


ich obecność przez czas dłuższy je-, 


szcze nie będzie potrzebną. 

Wiedeń, 6 października. (Tel. pr.) 
Do Fremdenblattu piszą z Londynu: 
Doręczona rządowi angielskiemu nota 
turecka zrobiła jak najgorsze 
wrażenie. W kołach ministeryal- 
nych uważają tę notę za proste szy- 
derstwo. Nie może ona w żadnym ra- 
zie służyć za podstawę do układów. 

Wiedeń, 6 vaździernika. Rada 
miejska wiedeńska przyjęła wnie- 
sek klubu lewicy, żądający zwołania 
sejmiku stronnietwa wierno- 
konstytucyjnego do Wiednia. 


Wiedeń, 6 października. Tele-- 
ichowski z Brodów. 


gram otrzymany wprost z Konstaaty- 


nopola potwierdza analizę noty tu- 


reckiej w przedmiocie załatwienia 
wszystkich kwestyj biażących wschod 
nich, podaną przez biuro Reutera. 

Berno, 6 października. (Tel. pr.) 
Były minister Chlumecky wyb ra- 
nym został do Rady państwa 
znakomitą większością. 

Genua, 6 października. (Tel. pr.) 
Garibaldi stara się o pożyczkę 2a- 
granicą, ażeby mógł się wyrzec renty 
płaconej przez rząd włoski; zamierza 
rówsież złożyć tytuł jeneralski, 


Londyn, ô października. Times 


j Daily News sa- 
dzą. że Gladstone nie da się w bład 
wprowadzić przez zarozumiała WySią- 
pienie Porty. Gdyby Anglia się eofnę- 


tatem byłoby jedynie upokorzenie An- 
gli i zamęt w Europie. 

Belgrad, 6 października. Książę 
bułgarski przybył tutaj i na 


placu do którego przybijają statki zo- i 
stał powiiany przez księci:, ministrów | 
i sympatycznie usposobioną ludność. 


FTolegratowawy tusz wiedeński, 

Wiedeń, 5 pazdziernika 1890. godzin: 2 

1a. 26 Losy kredytowa 176:50, Weg. skeye 
kredyt, 26060. Akcje anglo-zustr. 11770, 
ákeyo banku Union 11020, Akcye kolei Ka. 
zola Ludwika 275'—, Akcye kolei połnacnej 
84450, Akeye kulai południowaj 82—, Akcye 


kolei Alföld 15275, Akcye kolei Klżbieży : 
:90—, śkcya kolei Lwow-Czezniow. 164,—, : 


Akcye kolei węg. północoo-wsehodniej 143-25, 
Akcye kolei Rudolfa —'—, Akcye kolei Al- 
brechta ——, Węg. oblig. państw. w złocie 


84-75, Galie. oblig. indemn. 96-76, Losy z r. . 


'86% 17150 Losy regulacyi Cissy 107-30, 


Akeye banku obrotowego —'—, Losy tura; 
ckie 13:25, Akcye kolei węg.-galicyjsk. ——- | 


Akcye kolei państwowej , Akcje þari 


awiązkowego 134-70. Rubel papierowy 1217, | 
Wiedańskia loay 116-25, Węgisrskie losy 108:75 i 


Mark. niemieck. — —, Węgierszs renta 107-80. 
Japosobienie słabe. 
Wiedeń, 5 października 1580, godziaa 


stąpią także, o ilesię okażą zgodnemi;4 m. 36. Akcye kredytowe —— Angie 

z całością państwa. (udzoziemscy wie- í Austr. —*—, Unionsbank ——-, Kolej Uaro!: 
rzyciele państwa zostaną wszwani, a- | Ludwika —:—-, Południowa, —'—. Kea 
by przysłali do Konstantynopola dele- | pap. ——, Kabe! papierowy ——, Gal lisy 
gatów, celem obmyślenia warunków zastawne :9175 Gal. indemnizaczjne —*---, 
układu. Niektóre pobory zostaną od- | Mark niem. —'—, Gal. bank rustykalny 10125, 
stąpione na opłatę procentów od dłu- |Losy z r. 1660 —=-.=-, Napoleonsdor — —, 
gu państwa. Jako warunek przystą- | Usposokieni: — 


Wiedeń, 6 października 1850, godz. 10 :u. 
42, Akcye kredylowe 281'50, Anglo-austr. 
117:—, Akcys banku Union 108-90, Kalej 
Kar. Ludw. 274'10, Południowa g3—, Hie. 
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Renta pap. ——, Sale. bank hin., — -a 
Ę r q JO 
Gal. oblig. indemna. ——-, dal, luty masio 
banku włość. -=*—, af 2 s VREG. 


fsposobienia mdł:. 

Telegramy zbożowe « ć. 5 paździe c 
Wiedeń: Pszenica 11-75 do 12.75 uł, Ży- 
to 10:40 do 11—- zł, okowita ar. 10.000 
liter procent 32:50 do 3275 zł — Buds- 
Peszt: Pszenica 75 klgr. (na jesień) 11.70 
do 11:75 zł., rzepak (sierpień — wrzes) — — 


'Kaczanówki. P. Dierich z Krakowa 


zł Berlin: Pszenica żółta (na jesien 
21150, żyto ——, spiritus loco 58:50, olej 
rzepakowy 54—. Szczecin: Pszenica —, 


rzepik ——, Paryż: mąki 159 klgr. 58:25, 

olej rzepakowy 74:75, spiritus —*—. Wro- 

eław: Pszenica --*—, żyto ——, owies 

——, spiritus ---—-, zukurudza ——, Ko- 

lenia: Fsyezies „— — 

R a L O 
Mtuzniadaniny radiki- Wigdugsav Kazłiski 


Wszzieehzń de LPW Re 
Gnia 5 października 1880. 
Matel Seorga'a. 

Pp. S. hr. Badeni z Radziechowa. Dr. 
Z. Biatteis z Krakows. B. Drohojowski z Cie- 
siaczyna. B. Ujejski ze Strzelisk, W. Ust- 
rzycki z Czelatycz. 

Meisi Langa. 

Pp. A. Budischek z Wiednia. M. Knóp- 
felmacher z Wiednia. J. Bondy z Saaz. A. 
Móller z Berna. E. Wachtl s Krakowa. 

Hotel Warazawaki, 

Pp. J. Brykczyński z Pacykowa. R. Ja- 
nicki z Łosniowa E. Kowalski z Laszek F. 
Krzyszkowski z Krzeszowie. J. Mojsiewicz z 
Wolk. D Pugłodowski z Jatwięgi F. Pie- 
J. Szemlański z Zarzyc. 
W. Kamieński z Berdyczowa. J. Cia:ton z 
Krakowa. J. Wartanuwiez z Zugrobeli. 

Hotel Krakowski. 

Pp A. Arciszewski z Czerniowiec. E. 
Graf z Drezna F. Ksufinan z Bielicy, J. Krze- 
czudowicz ze Suzałkawi:, H. Mojsiewicz z 
J Blaus- 
stern z Paryża (+. Fischel z Pragi. M, Mor- 
genstern ze Szląska. 

lotel Narodowy, 

Pp. E. Tataczyński z Dziędziełowa A. 
Czołowski ze Stanisławowa. D, Gritafeld z 
Czerniowiec. E. Padwin z Bukowska. R. Riedl 
z Nowosiółek. 

Hotel Kuhna, 
Pp. A. Biłgorajski z Tetewczyc. J. Ter- 


; A m łecki z Przemyśla, 
i Daily News uważają notę Porty. 


Odjechali ze Lwowa. 
Pp H. ks. |ubomirski do Bakończyc. 
P. br. Türki do Gdańska W. Bogdański do 
Zurawicy. J. Krzyżanowski do Lisek. Dr. K. 
Stepezyński do Hałuszczyniec. D. Telimaque 


) : | do Czerniowiec. 
ła, to Rossya poszłaky dalej, a rezul-- 


Spostczeżonia imeievrologiczne. 
z dais 6 października 1850 c godzinie 7 rano. 
Ferometr 732.2umm. Paysbrometr suchy +- 
13.890. Fsycuromietr wilgociy + 12 1”C. Preżność pary 
9.Sam. Wiigoć 84, Zaekmurzenie 4, Wiam W. 
Ozon :0. 
Taiuporaiura powietrza 10.7*K. 
Barometr opada. ` 
Stan barometru nwl poziom morza 756.96mm. 
Pociągi kviejewe. 


PrzysRZELĘ do Lwowa. 
Według południka Peszteńskiego. 
E Hralkewati o 


godz. min. 20 rano 
ipoviag pospieszny!; © godz. $ min. 7 
wieszór (pociąg osobowy); o godz. ti 


przed połuduiem (pociąg mięszany!. 
Ge Siauieiswowewzi (ua Stryj) do Lwowa 
! 6 godz, 6 min. L0 wieczór. 
(m Czerniowiec: o godz, 9 min. 40 wie- 
czór (pociąg pospieszny,; 'o godz. Ż min. 
że raro (pociąg mięszany:; o godz 3 
min 3# po południu (puciąg mięszany 


'Z Podwoścczysk: (na dworzec w Pud- 


zamczu); o gedz. 3 min. 8 rano (pociąg 
więszasy); c godz. 5 win. 36 po połud- 
ulu {pociag mięszany); 

Z Wońwoloezyzk: (na dworzec lwowski 
słówn*): o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociag pospieszny); o godz. 3 min 30. 
rauo (pociąg osobowy); o godz. 3 min. 
Dr po południu (pociąg mięszany. 


sbdehodzę ze Lwowa. 

Wdług południka Paszteńskiego. 
Krakowa: o godz. 10tej min. 8 w 
nocy (pociąg pospieszny:; o godz. 4 min, 
53 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min. 
49 po południu (pociag mięszany). 
Czeriutowicu z: o godz 6 min. ŁO ra- 
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany); o gozd. 
10 main. 50 w nocy (pociąg mięszany). 


NADESŁANE. 


Do 


Do 


BF Cena najtańsza. %% 


w beczkach po 166 i 100 klg. 


6 


Cennik lwowskiej izby handlowej i przemysłowej. | mrs piel w jamlkfeji | Lwow. Ozern. kolej po 200 zł. wa. wsr. 163.50 164 — 
«sów dnia 5 października 1889 5 : dy 1 ra ań a Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. mk. 276.50 277.— 
——— z dnia 1 października 188). Put. kol. państ. po 200 zł. w. s.. r s 50 

bana RA! $ . kol. ; . à 230 i reh i i 
= AA 1. Dług paćstwa. płacą żądają. kol. węg. gal. a 200 zł, w srebrze 139.2 9.75 
aa AET a Jednolity dług pańctwa w banknot. i 4. Li l 
1. Akcye za sztukę. Ej Róg. © e ut majki topad ww am 2 W 50 RL 65 „ Listy zastawne losowane. 
. ty-sierpień 71.60 7 i 

Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 2|273 — 276 — PRERE ZAK E * Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Kol. lwow. czer.-jas. po 200 zł. w. a. G|163 -- 166 — | "ednolity dlug państwa w srebrze aga 12.75 | p CaUeyi i-Bukowiny w 15 1.6.pr. 100—  --— 

Benku hip. galic. 200 zł. w. a. [296 — 300 Aet, MOE a T O 73 80 72.75 Powaz. austr. zazł. kr. ziem. 5 pr. w sr. 117.25 117.50 

Banku kredyt. gal. po 200 zł. w. a. S1250 —  — — wiecieh-październik . . . . 2. "15 | Gal. zak. kr. ziem. Krak.los.w 181.6pr. 100.50 101.25 

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k 120.75 121.25 | » A = w201.7pr. 106.50 --.— 
2. Listy zast, za V zł. x n 1860 po 500złr.w.a.5pr.180 _ 130.25) » » zł w 96 L Da pr. 95.50 — — 
» n 1660 po 100 zł. b pr 131.75 132.25 | Gal. Fow. kred. w. a. po 4 proct. 91.75 92.25 
Tow. iredyt. galic. 5 pr. w. a. g| 97 — 98 ke „ 1864 po 100 zł. 17150 1722— | n = z> po 5 proct. 97.60 97.80 
n n nå pr. w a. $| 9125 9225 4 „ 1864 po 50 zł. 170.75 171.25 | „ A > po 5 proet. w 
A a „ 5 pr. okresowo Ś| 37 98 — | Fonty Com. po 42 lir. austr, . . . 27 -- 29. 31 latach zwrotne , . . . . 97.60 97.80 
Banku hip. galie, 6 pr. w. a. a J01 25 102 25 | listy zastaw. doman. paónte. po 120 Gal. banku hip. po 6 proe. . . 101.60 101.99 
Listy dłuźne-g. Z. kr. wł. 6 pr. w a. „|Ł01 75 103 75 zir. 5 pro. . . « « . . . . 142.75 14850 | Gal. Zakł. kred. włośc. po 6 proc. 10350 10450 
g Austr. Asyg. skarb. zwrotu 1881 Epr 10025 10075 | „kie obj gy proe. . 10130 y 10 
„ae br. 5 Austr. renta zł, wolna od pocasie» £ pr, 8750 87.65 | Weg. Tow. ziem, ake. po prac, . zie i 
8. Ti»ty dłużne za 100 złr È zł. wolna od podać pr. iii 28 Si, sos 10050 101. 
“eblu. roln. kred. Zakład dla Gal. © 2. Obligacye indemn. 5 wr (aa Og. w. k} 
«kow. 6 pr ios w 15 lać | 32 -- gą — b %pr i À í 
p A 104.50 = 5. Obligucye z prawom pierwszeństwa (za 100ał.) 
. Obligi 100 zł. Bukowiny . 94 — 95.— | Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 88.— 89.— 
25 Oplag 100 racie EL: A AC: A P Tow. kols żel, Preszów-Tarnów (w. 62) 
Indemniz. galie. 5 proc. m, k. 96 60 9760 | Niższej Auetryż -05.50 '06— | a 300 zł. 5 proc. w srebrze 83 — 84— 
leS omanalne SA. Zeki. kred. Siedmiojrada 9375 9425 | Kol. pół. po 100 zł. m. k.. . 105.50 106.— 
włościońskiego 6 pro. w. u. i 3 109 — | Wygiar 44.30 95.— SE 7 e 4 na z io” — 
W. K. — 10% -- ol, gal, Kar. Lud, po zł. 5 pr À me 
AC! kwa dek | 3. Akcye. p ech r | 103.75 108.— 
i i krak 19 — 21 — 4 x s „ W a 102.75 103. — 
5, Losy a ee skad 23 50 25 50 | Bank Anglo-aust. 200 zł. eniż.z,120 118.10 11830) _ a „ JW. 9 mą: ne a rr S 
sj Inst. kred. dla handlu po 160 złr. . 282,70 288.— | Kol. Lwow-Czer.-Jsss, IU emis a 30% 
e, Monety. Niżwzo-austr. tow. eskomt. po 500 zł,  780.-— 790.-—. zł, 5 proe. w srebrze z r. 1865 89.90 9020 
A Gal. banku hip. po 200 zł. |... = —— m r. 1867  93.— 93.50 | 

Dukat holenderski . 450 560 | Gal. bankd, han. i prz. a200 zł. wpł. 40 pr. -—— —— zir, 1868 8375 90.— 

Dukat cesarski , 54 564 Gal. zakł, kred. ziemski a 200zł . 150— —— z r. 18723 29.50 89.75 

Napolsondor . -35 6/45 Banku austro-węgiersk. a. 600 zł. 621. 823 — | Weg. ga! kol. 208 zćr, Ń grac, wer.  85.— 8530 

Półinperyeł . 4 Pół 3 68 975 Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 12.— 738 — 

Rabel rosayjski srebrny . i 58 173 Aust. Tow. żeglugi par.dun.po500 «ł.mk. 538 — 534 — 6. Losy. 

ba papierowy . 1 29 122 Kol. Cesarzowej £lżbiety po 200 ze. „ .89,— 1y0.— 
106 marek niemieckich 47 80 5850 Kol. Preszów-Tan. (w.e.) a 200 zł. . = „m —.— | Inst kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. x. -.— m 
Spee . . 49 50 100 50  Piźnocna kolsj po 1006 zł. w. k. Z440 -- 2450 Clarago pe 50 zł. m. k.. . . . . 39.— 40—- 
Eee p) oh JA ady. UB mo 27A — 27550 7 fael nar =i Mansiwma T9} mk 18450 10450 
PERONY któ PA Po Szy t F AM 7 "|, 
(6799 1—3) Edykt | przez sąd lub przedstawienia innego zawia- |z jakiegokolwiekbądź powodu wcale lub| 


L. 2269. W dniach 18 października | 
1880, 17 listopada 1880 i 16 grudnia 1880, | 
o godzinie 10tej rano odbędzie się w tutej- 
szym sądzie przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. 203 w Hruszowie starostwie Drohobye- 
kiem własnej Piotra Kiezyna ciala tabular- 
nego niestanowiącej na zaspokojenie wierzy- 
telności Wasyla Kiezyna w zw.cie 8 zł. 
w. a. Z pn. 

Cena wywołania 25 zł. 

Wadyum 2 zł. 50 et. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 8ą- 
dzis, kurstorem dla niewiadomych wierzycie- 
li jest P. Aleksandr Jurkiewicz w Medeni- 
each. 

Medenice 10 kwietnia 1680. 

(6756 1—3) Gbwieszczenie 

L. 4364. W daiach 28 października, 25 
listopada i 30 grudnia 1880 odbędzie się przy- 
musowa sprzedaż realności nietabularnej pod 
nr. kons. 71 sub. rep. w Rakowie położo- 
nej dłużników Iwana i Marumi Melnyki 
matki tychże Maruai Melnyk własnej, w tu- 
tejszym e. k. sądzie na rzecz zakładu kre- 
dytowego włościańsziego na zaspokojenie 
sumy 147 zł. W. a. z pn. każdym tazem o 
godzinie 11 przed południem z tem, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta za 
cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś na 
trzecim także niżej tejże sprzedaną będzie. 

Ceva szacunkowa 700 zł. 

Wzdyum wynosi 10 pre. 

Resztę warunków w tutejszej registra- 
turze. 

C. k. sąd powiatowy 

Dolina dnia 8 września 1860. 
(6757 1—3) Obwieszczenie 

L. 4365. W dniach 28 października, 
25 listopada i 30 grudnia 1880 odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności nietabularnej 

od nr. kons. 12 sub. rep. w Słobodzie po- 
ożonej dłużnika Iwana Adamczuka własnej, 
w tutejszym e. k. sądzie na rzecz zakładu 
kredytowego włościańskiego na zaspokojenie 
sumy 140 zł. 64 ct. w. a. z pn. każdym 
razem o godzinie 11 przed południem z tem, 
że na pierwszych dwóch terminach realność 
ta za cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś 
na trzecim także niżej tejże sprzedaną 
będzie. 

Cena szacunkowa 350 zł. 

Wadyum wynosi 10 pre. | 

Resztę warunków w tutejszej regi- 
straturze. 

C. k. sąd powiatowy 
Dolina duia 26 sierpuia 1880. I 
(6792 1—3) Phwiossesomis. 
L. 13808. C. k. sąd obwodowy w Tar- 
nowie podaje do wiadomości, iż wdrożonem 
zostało postępowanie konkursowe do mijątku | 
Barucha Werntrauba kupca w Tsrnowie za-. 


mieszkałego, a to do załego tak ruchomego  runków wyznacza się termin na dzień 
gdziekolwiek znajdujązego się, jakoteż do | 
nieruchomego majątku położonego w tyrh! 


krajach, w których ustawa konkursowa Z 


dnia 25 grudnia 1868 D. P. P. zr. 1869 is 


Nr. i obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym zamianowa- 
ny został p. Warchałowski e. *. ad uukt 
sądowy w Tarnowie, tymczasowym zaś Za- 
wiadoweą masy p. adwskat Dr. Rag lhem. 

Celem potwierdzenia ustanowionego 


dowey masy konkursowej i jego zastępcy 
tudzież obrania delegacyi wierzycieli, wyzūa- 
cza się posłuchanie na dzień 14 października 
1880 o godzinie 10 przed południem w biu- 
rze komisarza konkursowego, na którem sta- 
wić się mają wierzyciele z dokumentami 
roszezenia ich wykazującemi. 

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia” mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
powinni takowe do dnia 10 grudnia 1880 
stosownie do przepisów ustawy konkursowej, 
unikając szkodliwych następstw tamże zagro- 
żonych, w sądzie zgłosić, 1 na posłuchaniu, 
w dniu 3 sityczuia 1881 o godzinie 10 przed 
południem odbyć się mającem, do likwida- 
eyi i do uporządkowania podać. Termin os- 
tatai cłażyć ma zarazem jako termin do za- 
warcia ugody w $. 68 u. k. przewidzianej, 
ma który w tym celu wszyscy wierzyciele 
Diniejszem zawezwanie otrzymują. 

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór miejsce zawiadowcy masy, jego 
zastępey i członków  delegacyi wierzycieli 
dotychczas urzędujących powołać stanowczo 
inne osoby, w których pokładają zaufanie. 

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę- 
powania konkursowego zamieszczane będą 
w dzienniku urzędowym „Gszety Lwowskiej*. 

W Tarnowie daia 3 października 1880. 
(6741 1—3) Body ik do 

L. 9851. ©. k. sąd powisiowy w Kos- 
sowie podaja do wiadomości, że Iwan Bo- 
wycz z Munastyrska został uchwałą e. k. są- 
du obwodowego w Kołomyi z 5 sierpnia 
1880 do l. 7961 obłąkanym uznany 

Kuratorem ustanowiono mu Stefana 


Bowyczt. $ 
Kossów dnia 16 sierpnia 1880. 
(6755 1—3) Bay kt 


L. 8018. ©. k. sąd obwodowy w Zło- 
czowie podaje uiniejszem do wiadomości, że 
na zaspokojenie kwuty 11747 zł. 54 et, w. a. 
z pn przez ©. k. uprz. gal. akc, bznk hipo- 
teczny we Lwowie wywalczonej odbędzie się 
w dniach 11 listopada, 14 grudnia 1880 i 
14 stycznia 1881 zawsze o godzinie 10 przed 
połuduiem w sądzie tutejszym przymusowa 
publiczna sprzedaż połuwy dóbr Laszki gór- 
ne w obrębie sądu powiatowego Chodorowa 
położonych, wedle Dom 892 pag. 409 n. 82 
haer. Barbary Jotter własnej, w pierwszym 
i drugim terminie za lub wjźwj c:ny sza- 
cunkowej 46350 zł, w. a„ w trzecim zaś 
terminie tylko'za ceaę wszystkie wierzytel- 
ności hiputekowane pokrywającą za złuże- 
niom wadyum 4685 zł. ~. a. 

Gdyby połowa tych dóbr w powyższych 
trzech terminach ni» mogła być sprzedaną, 
natenczas w velu ułożenia uławwiających wa- 
lia 
stycznia 1881 v godzinie JU rano z tem do- 
łożeniem, iż uiestuwający La terminie wie-' 
rzyciele hipotesza zako do więkSZzuści głosów 
tawających przystępujący uważawi będą l 

Dulsze warung: heytacyjae mogą w tu- | 
tejszej registraiurse być przejrzaue. 

Dla tych wier yereli hipotsznych, któ- | 
rzyby po dniu 10 „ze wea 1850 do tabuli 
weszli, lub którymby uchwała |cytacyg dv- 
zwala,ąca lub jaka późniejsza w tej sprawie 


ZZ OZ z z Z Z "A 


płacą ządają. , 


plang żądaj? 


Keglevicha po 10 zł. m. k.. 1650 177 
ı Losy miasta Krakowa sa. 4 419:720 62058 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a.  41— 41.50 
Paliiego po 40 zł. m. k.. . . . . 3145 3826 
| Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa . —— —= 
| Salma po 40 zł, m. k. . . . . . 49.50 50% 
| St. Genois po 40 zł. m. k.. . . 47.76 487 
Pożyczka m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 44.— 257 
| Poż. Tryestu po 100 zł. m k, . . 125.75 —7 
IFA n»n po 50 zł. w. a. 5.. — 
| Waldsteina o 20 zł. m. k.. . . 32— 33.— 
| Windischgraas po 20 zł. m. k. . 41.50 AŻ" 


i z. Weksie (zx 3 miasiąca) 


Augsburg za 100 zł. w. p. n. . 
| BD za 100 mark w. p n. 
Frankfurt za 100 mark p. 

| Hamburg za 100 mark w. p. 


Londyn za 10 ft. eat. TE 118.29 118.36 
Paryż za 100 fr. 46.50 46.56 
Kurs złota. 

Dukat cesarski men. . 5.63. — 5.64.— 

n pelnej wagi . 5.63.— 5.64 — 
Korona  . . . . mm mmm 
20-frankówka . 2.39,— 4.3950 
Rossyjski imperyat 9.69.— 071.— 


Talar związkowy 
Srebro . % 


Z Iwowskie] Izby handlowej ! przemyotowej 
Telegrafowsny kurs wiedeński 
z dnia 5 października 1880 


Jednolity dług państwa w banknotach 
w srebrze . . 


Renta w złocie . . . . . . 

Losy pożyczki z roku 1860 . s 

Akeye'banka austro-wọgierskiego . 
4 „n  kmedytowago . . . 

Londyn . d 

Srebro 

Napuieondor wę 

Dukat cessrski men. 

100 meret 


niaminctinh 


wcześnie doręczoną być nie mogła, ustano- 
wiono kuratorem adwokata Dr. Brauna z sub- 
stytucyą przez adwokata Dr. Warteresie- 
wieza. 

Złoczów dnia 18 września 1880. 

(6717 1—3)  gaykt 

L. 40802. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie oznajmia niuiejszem, iż małżonkowie 
Salomon i Lej» Hiss wniesli dnia 6 wrześ- 
nia 1880 1. 40802 pozew przeciw Moszkowi 
Dąber reste Damber o wykreślenie samy 
645 złp. » pn. ze stanu biernego realności 
Nr. 44, we Lwowie położonej. 

Gdy pozwany tudzież możliwi spadko- 
biercy tegoż z życia i miejsca pobytu wia- 
domi nie, są ustanosiono do zastępowania 
tycnże kuratora w osobie adwakata Dr. Roiń- 
skiego mianując zastępcą tegoż adwokata 
Dr. Skałkowskiego. 

Wzywa się przeto pozwanych, by u po- 
wyższego kuratora, lub też w sądzie się zgło 
sili i odpowiednie kroki, celem bronienia 
swych waw poczynili, ilə że w razie prze- 
ciwnym wynikłe złe skutki sobie przypisać 
będą musieli. 

Lwów dnia 18 września 1880, 

(6747 1—3) md y Kk te 

L. 5082. O. k. sąd powiatowy w Le- 
żajsku oznajmia, ża na zaspokojenie wierzy- 
telności Jana Głagosza w kwocie 15 zł, w. a. 
z pn. dnia 5 listopada, 7 grudnia 1880 i 14 
stycznia 1881 każdym razem o godzinie 10! 
rano odbędzie się przymusowa Sprzedaż ire- 
alności pod |. k. 288 w Kuryłówce położo- 
nej, na 60 zł. osza*owanej, do dłużnika leżą- 
cs} masy Leopolda Nehra należącej. i 

Załad wynosi 6 zł. 

Waranki licytacyjne i odnośne akta 
złożone w sądzie do przejrzenia. 

Leżajsk 28 lipca 1880. 

16766) Ogloszenie. 

L. 6437. C. k. sąd obwodowy Sam bor- | 
ski jako handlowy ogłusza, że na zgo- 
dne Żądinie właścicieli firmy : „Josias Eib- | 
sler & Söhne“ firmę właśnie rzeczoną, tutaj 
dl: zskładu filialnego w Siechowie protako- ; 
łowanę wykreślił 4 rejestru handlowego | 
dla spółek. 

Sambor dnia 4 maja 1880 
(6798) mody kt 

L 8918. C. k. sąd powiatowy w Łące 
ogłssza niniejszem, že w skutek prośby I! 


(6692 3—3) Bay KkL 

C. k. sąd powiatowy w Mieluicy ogła- 
sze, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Nykoły Oharzewskiego 22 młr. 50 et. a. w. 
z pu. przymusową sprzedaż pola Aleksandra 
Słoniow kiego „za semenyczym* w Zalesiu 
pełożoneg: 1", morgowej objętości w dniu 
26 psździernika, 28 listopada i 24 grudnia 
1:80 kazdym razem w zabudowaniu sądo- 
wem o godzinie 11 przed południem, i to 
ux trzecim terminie także niżej ceny sza- 
cunkowej oraz wywołania 120 złr. wal. av. 
przedsię s. Źmie. 


Wadyum «jpoxi 12 zir. 

Akt opisauia, oszacowania tudziuż dal- 
sze warunki lieytacytny *ẹ do przejrzenie W 
registraturze. 

Daia 25 maja 1880. 


' (6795) 


węgiersko -galicyjskiej kołei żelaznej w tatej- 
szym sądzie do przejrzenia zachowanej, do- 
chodzenia w celu rozpoznania i wpisania do 


wykazu hipotecznego gruntów e. k. kolei 
dniestrzańskiej z Chyrowa do Stryja idącej 
własnych, w gminach Dubiany, Kranzberg, 
Prusy, Byków i Dorozów położonych ukoń- 
ezone zostały, i wzywa tych wszystkich, 
którzy poszytują się za pokrzywdzonych żą- 
danem przeniesieniem gruntów kolejowych 
do wykazu hipotaeznego kole: żelaznej, aże- 
by się z roszczeniami swemi w przeciągu 
sześniu tygodni od dnia wywieszenia tego 
edyktu t. j. majdslej do 15 listopada 1880 
w tutejszym sądzie pisemnie lub ustnie 
zgłosili, gdyż po upływie tego nieprzekra- 
czalnego terminu spóźnione zgłoszenie się 
z urzędu odrzuconem będzie, a przy wróce- 
nia do pierwotnego stanu miejsca nie ma, 

Łąka daia 26 września 1880. 

(6797) Gyłoszenmie 

L. 14498. C. k. miejsko-delegowany 
sąd powiatowy «w Stanisławowie ogłasza, że 
w sprawie zakładania księgi gruntowej w 
gminie Uhrynów dolny miejscowe dochodze- 
nia dnia 18 października 1880 rozpoczyna. 

Każdy mający interes w zbadanin sto- 
suuków posiadania, meże się zgłosić i wszyst- 
ko przytoczyć, co dla wyjaśmieuia lub ochro- 
ny swych praw za stosowne uzna. 

Stanisławów dnia 2 października 1880. 
(6805) dgleoszemie. 

L. 790. Dochodzenia miejscowe w ce- 
lu założenia księgi gruntowej w gminie ka- 
tastralnej Lipsko z miejscowością Jędrzejów- 
ka powiatu sądowego (Cieszanowskiego Tog- 
poczuą się dnia 14go października 1880. 

Każdy, kto ma interes prawny w zba- 


(daniu stosunków posiadania, może się zgło- 


sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie- 
nia lub ochrony swych praw za atósowne 


| uzda, 


Lwów dnia 30 września 1880. 
Ogłoszenie. 

L. 2747. Arkusze posiadania w formie 
wykazów hipotecznych dla gminy kstastral- 
nej Zołezów z Danilezem wraz z dotyczące- 
mi aktami wykłada się do przejrzenia. 

Do wniesienia zarzutów, względnie dal- 


846] rozprawy, wyznacza się termin na 11go 


października 1880. 
Komisya hipoteczna. 


Rohatyn dnia 4 października 1880. 


dl. 2358. E ditat 

|, Bom f f. Beżirtagerichte in Mielnica 
wird funbgemacht, bak zur Hereinbringung 
ber Borberng des Nykułu Oburzewswi von 22 
fl 50 fr. 6. W. f M. ©. bie erefutive Feil- 
biethung der bem Scduldner Aleksander Slo 
nowski cehórigen feinen  Grunbbucstórper 
bilbenben 1u8 einem L'/, Noch Feldes „za Se- 
menyczym" in Zalesie beftegenben Realität 
am 26 Oftober, 23 November und 24 Dee 
zember 1680 jedesmal um 11 Ugr Bormit. im 
Gerichtagebiuoe und an dem legten biejex 
Termine auh unter bem Gchigungi: zugleich 
Ausrufspreife 120 fl. abgehalten werden wird. 

Babium beträgt 12 f. 

„Der Bejdjreibungó+ und Shägungsaft 
jo wie auh Die übrigen Qizitationsbedingun- 
gen find in her Śtegijtratur einzufeken. 

25 Mai 1880. 


(6790 2—3) V>wwionzczewni e. L. 9932/pr. 


Na mocy $. 15 ord. wyb. pow. rozpisuje się nowe wybory do Rad powiatowych 
W powiatach : Bochnia, Borszczów, Brzesko, Brzeżany, Brzozów, Buczacz, Chrzanów, Cie- 
Szanów, Ozortków, Dąbrowa, Dobromil, Dolina, Drohobycz, Gorlice, Gródek, Grybów, Ho- 
rodeaka, Husiatyn, Jaworów, Kasaiouka, Kolbuszowa, Kołomyja, Kossów, Kresów, Krosno, 
Łańcut, Lim:.nowa, Lisko, Lwów, Mościska, Myślenice, Nisko, Nowysącz, Nowytarg, Pod- 


ajce, Przemyślany, Raws, Rohatyn, Ropczyce, Rzeszów, Sambor, Sano, Skałat, Sniatyn, ` 


Bokal, Staremiasto, Stryj, Tarnobrzeg, Tłumacz Trembowla, Turka, Wadowice, Wieliczka, 


ubaraż j Żydaczów, i wyznaczaa się dzień wyboru dla grupy gmin wiejskich na 28 paź- 


dziernika, dla grupy gmin miejskich na 3 listopada, dla grupy najwyżej opodatkowanych 


ategoryi przemysłu i handlu na 4 listopada, a dla grupy większych posiadłości na 8 


listopada b. r. 
Wybore te odbędą się w miejscach ustawą przepisanych ($$. 12, 13 i 14 ord. wyb. 


Pow.) Wyborcom będą wydane karty legitymacyjne zawierające bliższe oznaczenie miej- : 


Scowości i godziny, w których wybory odbyć się mają. 
Do rady powiatowej wybierają członków : 


a, A 


Grup» Grup. Gruva G' upa 
I II. HI Tv. 
DZOWY mać większe | przemysł | miasta i | gminy 
posiadłości | i handel [miasteczka NR” 
Bochnia 8 — 6 12 
Borszezów 10 — 4 12 
Brzesko f 12 — 2 12 
Brzeżeny 9 — 5 12 
i Brzozów 10 — p 4 12 
Buczacz 10 e . 6 10 
| Chrzanów 10 1 3 12 
"EM 9 — 5 12 
Sn „W 11 — 3 12 
Dabrowa 12 = 2 iż 
Dobromil 9 — 5 12 
Dolina 9 — 5 12 
E "= Te > 6 1 7 12 
E Gorlice 6 i 4 4 12 
Gródek 8 = 6 o |- 
onik Tii SĘ = 6 12 
Horodenka Ia T -a 0 12 
Husistyn 11 = 4 11 
pha 8 — 6 12 
Kamionka 8 1 5 ak- 
zna f 8 — 6 12 
z z kde a z m 
Kolor: yj: i 6 = AE 12 
Kossów 6 — 8 12 
Krakcw | 13 = = 13 D 
Kross o i 8 — 6 12 
asm. TE <a 
łańcut 8 = 6 12 
dia e > 12 — 2 12 
Ai 10 z. Ece 
Lwów 12 = 2 12 
* Moéciska 10 — 4 12 
se Myślenice l | 9 SE h TA 12 
-nn e  __ =. 
Nisko 10 m 4 12 
zew -1 10 
Nowysącz 4 ii) waj 12 
l Nowytarg | 4 — 10 12 
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; Grupa Grupa Grope Grupa 
I. 1. MI. LV. 

większe | przewysł | missta i | gmiry 

posiadł ścij ı band! |mi st-czka| wiejsk e 


Pvdlujce 


P: .emyślany 


Riwa 
Rch atyn 
Rvpczyce 
Rzeszow z tych miasto 
_Rzeszów 6 | 
Ę 8 
Sambor miasto 12 
Sambor 
Deu0k 
| Skałat 


Suiaty o 


Sckal 


Siuremiasto 


i Stiyj 


Tarucbrzeg 

Tłumacz 

Trembo wla 

| Turka 

| Wadowice 
Widi zka 

Zbsraż 


=. 


Żyda: ów 


Z Przzydynm e. k. Namiestziet"a. 
We Lwowis dma l p.ździeceiża 1880. 
(6777 2—35) BE dy K t. Wazdyum wynosł 1U pre. ceny szacun- 
| L 3637. Na dniu 14 października 15, kowej. 
listopada i 18 grndnia 1880 odbędzie się tu | Resztę waruuków tudzież akt opisania 
w Sądzie przymusowa sprzed:ż relncści pod |i oszscowania realności przejrzeć można w 
| k. 45 sub. rep. 48 w Zurawnie położonej | tusądowej registialurze. 
wedie Tom. IIl pag 2 u. 1 haer. Alojzego ; 


-1 (6750 


Witkowskiego własnej. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 630 zł. aw. 

Wadyum wynosi 63 zł. w. a. 

Reszię warunków licytacyjnych i wy- 
ciąg hipoteczny można w tusądowej tegi- 
straturze przejrzeć i odpisać, a o zaległych 
podatkach w c. k. urzędzie podatkowym w 
Zydzeżowie się przekonać. 

, C. k. sąd powiatowy 

Zurawno duis 4 września 1880. 

(6775 2—3) Edykt. 

L. 2219. Na duiu 11 październike, 15 
listopada i 18go grudnia 1880 każdym razem 
o l0tej godzinie rauo odbędzie się tu w sy- 
dzie przymusowa sprzedaż w drodze publicz. 
nej licytacyi realności włościańskiej pod l. k, 
13 w Lubszy ysłeżonej a dłużnika Ksrola 
Fróhlie a własnej, celem ciągnięcia przez 
Salamona Braunsteina przeciw niemu kwoty 
70 złr. z pn. "R 

Za cenę wywołania ustanawia S'ę War- 
tość szaeunkową 492 zèr. 

Zakład wynosi 10 pre. 
kowej. ; 
Resztę warunków można w sądzie tym 
przejrzeć. 


ceny SZACUn- 


C. k. sąd powiatowy. 

Zurawno dnia 30 czerwca 1880. 
2—3) dykt 

L. 2252. C. k. sąd powiatowy w Uhno- 
wie ogłasza, że na zaspokojenie sumy 479 
zir. 60 ct. w. a. z pn. przymusowa sprzedaż 
realności pod Nr. kons. 10 w Jozefinie poło- 
żonej dłużników Jana, Ewy, Jerzego i Elż- 
biety Kunzów wł:snej, w tutejszym c. k. 
sądzie w drodze publicznej lieytacyi na rzecz 
zakładu kredytowego włościańskiego dnia 11 
października 8 listopsda i 6 grudnia 1880 
o godz. 10 przed południem z tem przedsię- 
wziętą zostanie, że na pierwszych dwóch 
terminach reałncść ta tylko za cenę wywo- 
łania 1000 zł. w. a. lub wyżej tejże, zuś na 
trzecim terminie także i niżej ceny wywo- 
łania sprzedaną zostanie. 


Uhnów dnia 6xu m:ja 1850. 
(6776 3—3) EKdyk t. 

L. 2220. Na dmiu 11 p-zdziernika, 15 
listopada i 18 grudnia 18:0, ksżdym razem 


o godzinie iOtej rano odbędzie się tu w sẹ- 


dzia w drodze licyt:cyi przymusowa sprzedsź 
realności włość: pod l k. 33 sub. rep. 48 
w Izydorówce pcłożonej a Andiusia Błschyj 
własnej celem ściągisienia wywal:zonej przez 
Rozę B:uustein przeciw niemu kwoty 400 zł. 
z przynależytościami. 

Za cenę wywołana stanowi 
wartości szacunkowej 927 zł. 

Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- 
kowej. 

R-sztę warusków licytacy;nych tudzież 
protokół opisania i oszacowania tej realneświ 
wolno w sądzie tym przejrzeć. 

C. k. sąd powiatowy. 

Zurawno dnia 30 czerwca 1880. 

(6774 2—2) Edykt. 
i L. 2216. Na dniu 11 października, 15 
listopada i 18 gruduia 1860 każdym razem 
o 10 godzinie rano odbędzie się tu w 5Ą- 
dzie przymusowa sprzedaż w drodze publi- 
cznej lieytacyi realuości włościańskiej pod 
l. k. 20 w Lubszy położonej, a dłużnika 
Antoniego Griidla wła:nej, celem ściągnięcia 
przez Salomona Br:ubsteina przeviw niemu 
kwoty 156 zł. aw. z pn. 

Za cenę wywoławczą ustanawia się 
kwotę s'seunkową 864 zł. 

Zakład wynosi 10 pre. cany szzeunko- 


się eenę 


wej. 

Resztę warunków można w sadzie tym 
przejrzeć. x 

C. k. sąd powiatowy 

Żurawno dnia 30 czerwca 1880. 
(6773 3—3) Edykt 

L. 7438 Mich:ła Wodontss z Moszkowa 
uznano za mirnotraw'ę, kuratorem dlań ue 
ztanowioso M.kolaja Dyszkszt. w Moszkowie. 

Z c. E. eądu powiatowego. 
Sokal duia 9 lipca 1880. 


L. 21.140. 
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(6718 3—3) 


Obwieszczenie licytacyi. 


C. k. powiatowa Dyrekeya skarbu w Tarnopolu rozpisuje niniejszem licytacyę celem 
wydzierżawienia podatku konsumcyjnego a) od rzezi bydłe i wyrębywania mięs, cpłacie 
podatku konsumeyjnego wedle IJI klasy taryty podiegają-ego; b) od wyszynku wina 1 
moszczu winnego i owocowego, na lata 1881, 1882 i 1883 a to albo na jeden rok, albo 
bezwarunkowo na trzy lata, albo wreszcie na jeden rok z milczącem odnowieniem Da 54a- 


stępny drugi i trzeci rok. 


8 « i epn wywołue cza WYnSI Lic.tirya edbedzie "ię 
>e] w powie'ie i ar w ces. zró. powiutu- 
że dzicrzawnym sterów | cd wina JRE Ve RM cyi a rbu w 
5 str. Jer] zr | er | złe. | e: araopoiu 
m>| N T A AR IE 
1 | Brzeżany 7686 | — | — | —| 7686 | — | 
18 paźdz vroika 1880 
2| Kolór 1348 | = | 0 = | aajE$ | wies eM bien 
3 | Budzanów 2196 | 50 30 | — | 2226 | 50 
£ | Chorostków 1649 | 78 72 | — į 1921 | 78 | 
L+ 18 października 1580 
5 | Kopyczyńce 1345 | 92 | — | — | 1845 | 92 | po południu 
6 R — | — 65 | 10 65 | 10 
7 | Probażna 1274 | 75 21 | 25 | 1296 | — 
19 paździerzika 1800 
8 | Surhostaw 535 | — 15 | — | 550 | — przed peindniem 
9 | Podhaice 4526 | 92 99 | 67 | 4626 | 59 
10 | Grzymsłów 2581 | — 84 | — | 2615 | — | BA wódziejnike 1880 
11 | Skałat 5671 | — | 160 | — | 5r81 | — pospolu 
12 | Tarnopol — |— Į] 917| 9 { 917/99 | 20 puźdz.eruika 1880 
13 | Trembowla 2728 | 89 | 112 | — | 2835 | 89 | | przed południem 
14 | Zbaraż 4381 | 78 | 120 | — | 4501 | 78 20 października 1880 
15 | Mikulińce 4498 | — | 200 | 36 | 4698 | 36 ł oO 


Wadyum wynosi 10 pre. ceny wywołania i ma być przy usiuej lieytacyi do rąk 
komisarza licytacyjnego złożonem: Pisemne oferty, takiemże 10 pre. wadyum zaopatrzone, 
mogą być wniesione do godziny Śtej po południu dais, tevmiu dotyczącej licytacyi po- 
przedzającego do naczelnika e. k. powiatowej Djrekcyi skarbu. 

Bliższe warunki licytacyi i spisy miejscowości do każdego pojedynczego okręgu 
dzierżawnego prrzydzielonych można przejrzeć tutaj. : 

Z e. k. powiatowej Dyrekcyi Skarbu 

Tarnopol dnia 30go września 1880. 


(6712 3—3) Obwieszczenie. 

L. 4370 
Mena cho Stapla, Harsza Scherea, Matle Jar- 
misch, Ela Griias i Süsie Goldsteina do 
masy rozbiorowej Chaima Leizora Scherca 
po upływie odnosnego terminau zgłoszony h, 
wyznaczam termin na 13 października b. r. 
o godzinie 9, rano co do powszechnej wiad o- 
mości podaję. 

Brzozów 14 września 1880. 
(6706 3—3) BE dy kt. 

L. 10361. O. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu, rozpisuje na zaspokojenie wierzytel- 
ności e. k. uprzyw. galic. akcyjnego Banku 
hipotecznego w kwocie 2851 zł. 99 et. z pa. 
przymusową sprzedaż realności pod |. k. 258 
w Przemyślu na Błoniu położonej, dłużniez- 
ki Nechie Gut własnej, w drodze publicznej 
lieytacyi dnia 29 października 1880, dnia 
26 listopada 1880 i dnia 28 grudnia 1880. 
zawsze 0 godzinie 10 rano w tymże sądzie 
odbyć się mającą. 

Cenę wywołania stanowi wartość real- 
ności w kwocie 14935 zł. wypośrodkowa- 
nia, a wadyum wynosi 1498 zł. 

Bliższe warunki i wyciąg hipeteczny 
w tus. registraturze. 

O czem się wierzycieli hipotecznych, 
którzyby po dniu 5go lutego 1879 do Ta- 
buli weszli, lub którymby uchwała licyta- 
eyjna doręczoną być nie mogła do rąk ku- 
ratora adw. Dr. Gawła w Przemyślu zawia- 
damia 

Przemyśl 9 września 1880. 

(6711 2—3) Edykt. 

L. 6903. Anna Pił.towa 2go Gagat- 
kowa z Seconiowej uchwałą c. k. sądu kra- 
jowego Krakowskiego 21 sierpnia 1880 do 
1. 20876 marnotrawczynią uznaną; kuratorem 
Józef Zak ustarowiony. 

O. k. sąd powiatowy. 

Brzesko dnia 19 września 1880. 
(6716 3—3) Edyk t. 

L. 40801. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie zawiadamia z Życia i miejsca pobytu 
niewiadomej Hindy Schónblum, tudzież dla 
tejże z życia, nazwiska i miejsca pobytu nie- 
wisdemych spadkobierców, że Salomon i Lea 
małż. Hiss wnieśli de praes. 6 vrześnia 1880 
1. 40801 przeciw nim pozew, o uznanie su- 
my 124 złr. m. k. za morzoną i wykreślenie 
takowej ze stanu biernego realności pod 1. 
44 3, we Lwowie, i że dla nich adwokata 
Dr. Siterskiego kuratorem, zaś adw. Dr. 
Szwedzickiego substytutem tegoż ustano- 
wiono. 

Lwów 10 wiześnia 1880. 

(6713 3—3) GdyKK 

L. 3054. C. k. sąd powiatowy w Brzost- 
ku, zawiadamia z miejsca pobytu niewiado- 
mego Józefa Kumięgę, że Wojciech Rosół 


. D: likwiducyi pretensyi przez j sarpaia 1880 l. 8054 o zapłacenie kwoty 


O, ZZA AZ NE e mn 


wniósł przeciwko niemu pozew de praes. 6 


93 zł. w.a. z pu., wskulek czego został wy- 
znaczony termiu do rozyrawy sumarycziej 
tu dzień 12 paśdziernika 1880, a kuratorem 
ustanowionym został dla uiego c. k. Nota- 
ryusz w Brzostku, Dr. M:'domicz. 

Rzeczą pozwanego jest, by ustanow o- 
nemu kuratorowi udzielił informacyj, albo 


gdyż wrazie przeciwnym ssm sobie szkodli- 
we skutki przypisze. 
Brzostek dnia 8 sierpnia 1880. 
(6721 3—3) L. 40211. 
ogloszenie konkursu. 

Wydział krajowy Królestwa Gałcyi i 
Lodemeryi z Wielkiem Księstwem Krarow- 
skiem rozpisuje niniej-zem koukars na trzy 
stypendya w rocznej kwocie po dwieście 
(200) zł. w. s przeznaczone dla uczniów 
szkoły weterynaryi w Wiedniu na rox szkol- 
ny 1880/81. 

Kandydaci ubiegający się o te stypen- 
dya wlani wnieść rodnia swoje do Wydzia- 
łu krajowego najdalej do dnia 25 listopada 
1880 roku. 

Do podań należy dołączyć: 

1. metrykę ; 

2. poświadczenie, że kandydat przyję- 
ty został na kurasa w e. k. zakładzie dla 
kształcenia weterynarzy w Wiedniu; 

8. ostatnie Świadectwo szkolne lub świs- 
dectwo powyższego zakł:du ; 

4. świadectwo o siosunksch majątka- 
wych kandydata i rodciców jego, wreszcie. 

5. własnoręczny rewers kandydata za- 
wisrający zobowiązanie że kandydat po uzy- 
skaniu dyplomu na weterynarza będzie wy 
konywać prastykę weteryearską w ciągu 
ośmu lat w Lrólestwie Galicyi i Lodomeryi 
z Wielkiem Księstwem Krakowskiem jednak 
z wykluczeniem głównych miast Lwowa i 
Krakowa. 

Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 

Lodomeryi i W. Ks. Krakowskiego. 

We Lwowie dnia 22 września 1880. 

(6720 3—3) L. 40211. 
Ogloszenie konkursu. 

Wydział krajowy Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krakow- 
skiem rozpisuje uinisjszem ksntura za trzy 
stypendya po ezterysta (400) zł. w. a. rosznie 
przeznaczone dla zwyczejnych słuchaczy e. k 
Akademii rolniczej w Wiedo u lub iunych | 
nozakrajo rych zakładów tego rod':aju. i 

Kandydaci ubiegsjąey się o ts stypen- 
dya winni wnieść podania sw je do Wycziału ' 
krajowego najdalej do dnia 25go lisiopzda 
1880 roku. 

Do podań należy dołączyć : 

1. metrykę; 


| 
da i dzień 20 grudnia 1880 każdym razem 


sądowi przedstawił inauego pełucmoerika 


2. poświadczenie, że kandydat przyjęty 


tylko do 9 godaiży przed poładniem dziś 


został na kursa w e. k. Akademii rolniczej ustnej licytacyi wniesione. 


w Wiedniu lub w innym pozakrajowym | 
a; |e. k. powiatowej dyrekcyi skarbu i e. ¥ 
3. ostatnie świadectwo szkola lub świa- | azdzoravh straży skarbowej No osądeckiegO 


wyższym rolniczym zakładzie naukowym; 


Resztę warunków można przejrzeć ™ 


deetwo reluiczego zakładu nauko ego, któ- | powiatu skarbowego. 


rego słuchaczem jest kandydat; 


4. świadectwo o stosunkach msjątko- | BL 5039. Żeilbietungseditt. 


wych kandydata i rodziców jego, wreszcie ; 

5 własnoręcziy rewers kandydata zs- 
wierzjący zobowiązanie, żz kandyd:: po ukoń- 
czeniu studyów fachowych będzie się starał 
uzyskać posadę w Królestwie Galicyi i Lo- 
meryi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem 
Z Wydziału irajowego Król:stwa Galicyi i 

Lodorzergi 1 W. Ks, Krakowskiego. 

We Lwowie dania 22 września 1880 
(6734 3—3) Edy ut. 

L. 40921. O. k. sąd krajowy we Lwo- 
,wie ogłasza niniejszem, że w drodze dalszej 
egzekucji aktu notery:laego z 4% lipca 1877 
na zaspokojenie resztującej z pierwotnie 
większej sumy 1500 zł. pochodzącej kwoty 
860 zł. z 12 pr. odsetkami od 22 lutego 
'1880, kosztami egxenucyjuem 5 zł. 87 ct. 
`i niniejsz*mi kosztami w kwocie 19 zł. 1 ct. 
jw. a epzekucyjna publiczna Sprzedaż nale- 
'żącej do dłużniezki Tauby Sussli Sperlicg 
„według Dom. 234 pzg. 401 n. 55 i 56 on. 
powyższej pretensyi z» hipotekę służącej re- 
alności pod l. k. 81877, we Lwowie w pio- 
(tokole egzekucyjnym z 23 grudnia 1875 u- 
poean z 14 «zerwca 1879 i. 5701 do wia- 
domości sądowej przy ętym, opisanej i osza- 
cowasej na rzecz Andrzeja Gełębia dozwu- 
loną została. 

Cenę wywołania stanowi wart Ść s:a- 
cunkowa 14221 zł. 50 ct. w. a. 

Wadyum wykosić będzie 5 pr. ceny 
szacunkowej t, j. kwotę 711 zł, w. a. 

Do przedsięwzięcia tej sprzedaży wy- 
znacza się dwa termita na dzień 18 listops- 


o godzinie 10 przed południem. 

Nabywca jest obowiązany ciężary na 
biputżee zabezpieczone w miarę ceny kupna 
na się przyjąć, jażeliby wierzyciele przed 
t.rminem wypowiedzenia swoich wierzytel- 
ności przyjąć nie chrieh. 

Na terminach tych będzie realność po- 
wyższa najwięcej ofiarującemu tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej sprzedaną. 

Gdyby zaś przy terminach tych sprze- 
daż się nie odbyła, vvyznaezony zastaje do 
ułożenia ułatwiających warankow licytacyj- 
nych termin na dzień 3 stycznia 1881 o 
godzinie 4 po południn, na który wszystkich 
iuteresowanych z tem dołoteniem sią * zy - 
wa, że niejawiący wię jako do wniosku 
większoś . przystępuą y uważaai będą. 

Lwów dnia 18 września 1880. 

(6108 3—3) Iy % 6. 

L. 9625, O. k. sąd ubwodowy w Sam- 
borze ogłasza, że wa zaspkojenie wierzytel- 
ności galicy jekiego towarzystwa kredytowego 
ziemskiego w sumie 5444 zł. 68 ct. w. 8., 
po koniec czerwra 1877 d sumy 5324 zł. 
36 et. w. a. odpłuconej z pn. odtędzia się 
w tutejszym sądzie licytacye dóbr „część 
a względnie las w Qzerchawie" i „część a 
wzg!ędnie las w Olszaniku* Michała i Aany 
Popielów własnych, a to w dwóch termi- 
nach 18 listopada i 17 grudnia 1380 o go- 
dzinie 10. 

Cenę wywołania stanowi wartość dóbr 
przy udzieleniu pożyczki przyjęta w sumie 
11278 zł. w. a., poniżej której ceny dobra 
te na powyższych terminach sprzed:ne nie 
będą. 

a Wadyum wynosi 1127 zł, 80 ct., któ- 
re złożyć należy bądź w gotowiźnie, bądź w 
książeczkach galicyjskiej kasy oszezędności, 
bądź w lists-h zastawnych galicyjskiego 
towarzystwa kredytowego, lub anstr. Banku 
narodowego, albo taż w galicyjskich obli- 
g¿cyach indemnizacyjnych wedle ostatniego 
tzchże kursu. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszoządowej registraturze. 

O tem zawisdamia się chęć kupna ma- 
jących, wierzycieli hipotecznych, tudzież 
wszystki*h tysh wierzycieli, którymby u- 
chwała licytacyę rozpisująca, albo wcale nie, 
lbo w należytym czasie dorę*zoną nie zo- 
stała i tych, którzyby po dniu wydania wy- 
ciągu hipotecznego t. j. po 30 maja 1880 
do tabuli krajowej weszli, przez kuratora dr. 
Kohas i edykta. 

Sambor dnia 7 lipta 1880. 

(6763 8—8) L. 11069. 

Ogłoszenie licytacyi. 

0. k. powiatowa Dyrekcya skarbu No- 
wosądecka rozpisuje niniejszem licytacyę na 
wydzierżawienie prasa pob-ru podatku kon 
sumcyjnego w okręgu dzierżawnym Nowo- 
sądeckim mianowicie, co do mięsa z cerą 
wywołania rocznych 8351 zł, se: do wina z 
ceną wywołania rocznych 796 zł w.a na jeden 


[rok 1831 lub na ezssod l stycznia 1881 do 


końca grudnia 188! z milczącem odnorieniem 
Ba dalszy drugi i trzeci rok 1883 i 1888 


| lub też bezasrunkowo na trzy lata t. j. od 


1 styczoia 1831 do końca grudnia 1888. 
Li ytacya odbędzie się 26 października 


: 1850 o godzinie 9 rano. 


Oferty pisemne zaopatrzone 10 pr. wa- 
dyum należycie opieczętowane mogą być 


Nowy-Są*z 28 września 1880 
(6697 2—3) 
Bom T. f. Bezirtsgerihte in Szezerz.* 
wird Behufs Qereinbringung De8 bom Leis” 
W il-r gegen Friedrich Arrad erfigten Be 
trage bon 409 fl fammt 10%, vom 1 Sep? 
tember 1877 laufenden Berzugźzinen abziiglidj 
des eingezablten Teilbetrage3 von 50 fl. der 
Eretutionż: und Gerichtsfojten im Gejammite 
betrage bom 43 fI. 42'/, fr. żur Borname der 
öffentlichen Feilbiethung ber in Nawarya Qem- 
berger Bezirieg fub. Nr. 66 gelegenen, feinen 


Tabularförper bildenden Realität der Termin í 


auf den % November und 7 Dezember 1850 


dann auf den !4 Jänner 1581 jedesmal um 9 
Uhr Vormittags biergericjta mit bem Beijage 


beftimmt, dak an den zwei erjten Teminen 
dieje Realität nur um, oder über den mit 
1460 fl. gerichtlich erhobenen Schagungawerth 


am britten Termine auch unter demjelben je- 


boch nur um einen folchen Preis Hintangegez 
den werden wird, der die Höhe der darauf lae 
ftenden SOdhulben erreidht, folte ein folder 


Saufpreig niht erzielt werden, wird zur Feft- 
ftellung erleichternder Bedingungen die Tag- ` 


fahrt auf ben 14 Jänner 181 um 9 Uhr 
Nahmittags anberaumt. 
Seder Kaufluftige hat alg Babium den 


Betrag von 146 fl. zu Händen der Lizitationóś 


Romijjion zu erlegen. 

Weitere Qizitationsbedingungen, bag Pro- 
tofoll über bie pfanbweije Wejchreibung und 
Abjdjigung fónnen in der H. g. Negijtratur 
eingejeben werden. 

Szczerzee 8 Auguft 1880. 

(6726 2—3) Obwieszczenie. 

L. 7283. C. k. sąd powiatowy w Mo- 
ściskach ogłasza, że na zaspokojenie preten- 
syi galicyjskiego akcyjnego Banku hipote- 
czneg. w kwocie 56 zł. 70 ct, 56 zł. 70 et. 
i 765 zł. 63 et. a w. z pn. odbędzie się 
tamże licytacys realaości l. 322 w Mości- 
skach do Mojżesza i Estery Rosenfeldów, jak 
dom. III. pag 268 n. 10 haer. należącej, w 
jednym termizie dnia 15 grudnia 1880 o 
lótej godzinie rano, na którym realność za 
jakąkolwiek cenę zostanie sprzedaną. 

Cena wywołania 2350 zł. 

Zasład 117 zł. 50 et. w. a. 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
można przejrzeć w sądzie. 

Mościaza dnia 20 września 1880. 
(6135 4 —8) Z E a 

L. 40921. ©. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie zavsiedamia niniejszem niewiadomą z 
życia i miejsca pobytu Rachelę Ellę, że u- 
<hwałą z dnia dzisiejszego do l. 40921, ce- 
lem zespokojenia pr.tensyi Andrzeja Gołąba 
w kwocie 860 zł. z pn. sprzedaż publiczna 
realności Nr. 818*/, dozwoloną została, 

Zsrazem nustsnawia się w myśl $ 512 
galie. ust. sąd. dla tejża Racheli Elle kurs- 
tora ad actum w osobie adw. dr. Bodeka z 
substytu'yą adw. dr. Starda i uwiadamia ją 
o tem edykiami. 

Lwów dnia 18 września 1880. 

(6733 2—3) Bdyki. 

L. 12799. ©. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje do wiadomości, że w celu 
ściągnięcia wierzytelności 181 zł. 25 ct., 181 
zł. 25 ct, 181 zł. 25 et. i 4965 zł. w. a. 
odbędzie się lirztacya ecęśsi dóbr Holihrady 
także Horyhlad: zwanych Meltona Lityń- 
ski:go własnych. w jednym terminie a to 
22 października 1880 o godzinie 10 przed 
połudziem za jakąbądź cenę. 

Cena wywołania 10760 zał. 

Wadyum 2038 zł. 

Bliższe warunki i wyciąg  tabularny 
przejrzeć można w registraturze sądu. 

Tarnopol dnia 6 września 1880. 

(6778 2—3) L. 9971. 

Ogloszenie konkursu. 

Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sede marczyciela religii dle. uczniów obrz. 
Jać. w e. k. wyższej szkola realnej we Lwo- 
wie z płscą etatowa 1000 zł. i dodatkiem 
aktywalnym 300 zł. 

„ „Ksndyduei, ubiegający się o tę posadę 
winai wnieść podania zaopatrzcne w potrze- 
bna dokumenta, za pośredniet wem włsściwej 
dyrescyi, względnie przełożonej władzy do 
©. k. rady szkolaaj krajowej najpóźniej do 
15 listepada 1880. 

Z e. k. rady szkolnej krajowej. 

Lwów dnia 28 września 1880. 

(6748 2—-8) L. 2109. 

Obwieszczenie licytacyi. 

C. k. sąd powiatowy ogłasza, iż celem 
zas'okojenia pretensyi Abrahama Thi:berge- 
ra 80 zł, w drodze egzekucy: przez publi- 
cang lcytaryę sprzedany będzie dom z pls- 
cem 1 ogródkiem bez numeru w Kameszni- 
cy „poł żony, do dłużników Tomasza i Ja- 
dwigi Tyców nsleżący, w trzech terminach 
14 października, 11 listopada i 9 grudnia 
1880 każdym razem o gedzinie 10 rano w 
biurze sędziego powiatowego w Milówce. 

C-u: wywołania 120 zł. 

Wadyum 12 zł. 

Milówka 30 lipca 1880. 


| 
| 
| 


, 
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(6801) mhwieszezania 

głas L. 6038. C. k. komisya hipoteczna o- 
Sza, żę dochodzenia miejscowe eslem za- 

(wg bsięgi gruntowej dla gminy katas- 

Wez Grzegorzów ki rozpocznie się 9go 

nę; ordika 1880, zas dla gminy katastral- 

1880 udziwoj w dniu 20go października 


dan; Każdy, kto ma interes prawny w zba- 
-aniu stósunków posiadania może się zgłosić 
lap zy stko przytoczyć, co dla wyjaśnienia 
K ochrony praw swych za stosowne 
tną, 

Tycz i aździerni : 
(8686 raa dnia 2 października 1880 


L. 4476/30. O. k. sąd powiatowy w Mos- 


T nieobjętej masie spudkowej Ś. p. Marci- 
dyr waczak w Trzeieńcu odbędzie się w 64- 
226 publiczna licytseya realności pod l. k. 
sów Trzeieńcu położonej, dłużnikowi nale- 
“atej, ciała tabularnego niestanowiącej w 3ch 
zy minach a to: I. 28 października 1880 II. 
k listopada 1880 i III 22 stycznia 1881, 
que dY ma razem o godzinie lOtej przed połu- 
niem, 
Mościska dnia 20 sierpnia 1880. 

(6687 3—3) Edykt. 


L. 3353. Podaje się do publicznej wia- drugiej na 143 wyprowadzona; zakład wy:, 


domości, że dnia 21 października 1880 i 24 


i listopada 1880 o godzinie 10tej przed połu- 


„tem odbędzie się w sądzie tutejszym pu- 
“czna sprzedaż sumy 1000 zł. na rzecz Sa- 
J i Miny Brückner w stanie biernym real- 
tości pod l. 67 w Radziechowie położonej, 
thipotekowanej, jak ks. własn. II str. 17 
Uuw, 6 op. celem zaspokojenia pretensyi To- 
Warzystwa zaliczkewego w  Redzie'howie 
W kwocie 105 zł. w. a. z pn. 

Cenę wywołania stan.wi wartość no- 


Ugioszenie. i 


Uskach ogłasza, że w sprawie Sary Katz prze- , 


9 


gnera, sżeby albo sam w sądzie się stawił, 
albo swego pełnomocnika wymienił, albo też 
kuratorowi swemu iuformacyę swą podał, w 
przeciwnym bowiem razia złe skutki z tego 
wy.iknąć mogące sam sobie przypisać bę- 
dzie musiał. 

Sanok dnia 5 września 1680. 
(6791 1—3) Konkurs L. 17612. 
na posadę c. k. koncepisly pocztowego przy 
e. k. dyrekcyi poczt we Lwowie z poborami 

Xtej klasy rangi. 
Podania należy wnieść w przeciągu 


' czterech tygodni do e. k. krajowej dyrekcyi 


poczt we Lwowie. 

Lwów dnia 2 października 1880. 
(6786 1—3) whwienzezemie. 

L. 12073. Celem zaspokojenia wierzy- 
telności Józefa Melona w resztującej kwocie 
140 zł. 92 ct. z pn. rozpisuje sąd egzeku- 
cyjną sprzedaź realności pod l. k, 92 i 42 


w Drohobyczu położonych, dłużaików Piotra 


Wilezurka i Jędrzeja Czumer własnych, w 
dniu 29 pażdziernika 1880, w dvia 29 li- 
"stopada 1850 i w dniu 81 grudnia 1880 
zawsze o grdzinie 9 raxo tutaj w drodze 
i publiczuego przetargu odbyć się mającą. 
j Cenę wywołania stanowi wartość 8Z2- 
|euukowa co do pierwszej na 300 zł. co do 


'nosi 30 zł. co do pierwszej, a 15 zł. co do 
| drugiej realności. 

} Warunki licytacyjne, akt opisania i o- 
l szacowania rzeczonej realności mogą być 
;przejrzane w tnsądowaj registraturze. 

j C. k. sąd powiatowy miej. del. 

j Przemyś! 18 września 1880. 

' (6758 1—3) wdykt. 

i L. 3601 C. k. sąd powiatowy podaje 
do wiadomości, iż w celu zaspokojenia pre- 
; tersyi Michała Misry w kwocie 150 złe 


inalna tej sumy, niżej której takowa dopie-; z pu. odbędzie się w dniu 27 p: ździernika, 


0 na drugim terminie sprzedaną będzie. 
Wadyum 100 zł. 
Bliższe warunki lieytacyjue przejrzeć 
Można w tusądowej registraturze. 
C. k. sąd powistowy. 
Rudziechów 19 czerwca 1880. 
(6690 3—3) Æi 
RL 18943. Bom 


Anbringung der Summe v 40 fl, 97 fr. 0. 
$D. zu Gunften beż Hers:li Cuaj s bie egefu 
twe <Teilbietung der dem Fet Pilko v und 
asyl Pirow gehörigen jub ©. Nr. 46 in 
Tust zowie» gelegenen teinen Tabularförper 
ealität bewilligt wurde, und die 
uf ben 29 Oftober, 30 November 
mber 1880 um 9 Uhr Bormitag 
M jind für die unbefannten Hypothe- 
tgldubjer wird der biefige Ndwotat dr. Wol- 
Ski zum Kurator mit Subjtituirung beż Ad- 
Wołaten dr. Łopuszańsi bejtellt 
Den Anuśrufspreiż bildet der Odhagungśe 
werth pr. 120 fl. 6. W. bag Babium 10%, 
Bievon. 


Ío wie die übrigen Lizitationgbedingungen tön- 
nen in der bg Jiegifiratur ciugejchen werden. 
(4667 3—3)  6dtitt. 

B. 4931. Bur Hereinbringung Der 
derung bes Josel Hübner pr. 180 fl. j. N. 
©., wird bie óffentlidhe eilbicthung ber dem 
llko Wacław gehörigen, feinen Xabulartórper 
bildenden Realität CNr. 72% und des Grun- 
t8 Nr. 40 in Nazaw'z w auf den 7 Oftober 
Und 5 November 1550 um 10 Uhr Bornit= 
tage auśgejchrieben für den Fall der Ntichtere 
ielung des Sdipungówerthe pr. 450 fl, 
wirb zur Gejtjegung erlendhternder Bodingun= 
gen der Termin auf den 15 Movember 1550 


deftimmt. e 

Dap Babdium betrügt 45 fl. der Neft- 
laufpreis ift binnen 30 Tagen nah Rehte- 
raft beg Qizitationãatftes zu erlegen. 

R. t. Bezirtagericht 

Nadwórna 2% Adugujt 158. 
(6770 1—3) Kmdy k7- 
L. 12311. C. k. sąd powiatowy w Gor- 
licach zawiadam'a Hrycia D'deka, którego 
miejsce pobytu nie jest wiadomein, że w sku- 
tek wniesienia pod dniem 13 września 1880 
l. 12311 przez c. k. vprz. gal. zakład Ere- 
dytowy włościański we Lwawie prośby o na- 
kaz piatniczy dwunastu rat pożyczkowych 
po 6 zł. i resttaiącego długu 16 zł. 92 et. 


w. a. z pn. ustunowiono dlań kuratora adw. | 


Dr. F. Sleczkowskiego i podznie to zadekre- 
towano do rozprawy sumary: Zu6j z terminem 
na dzień 5 listopada 1880. 

Rzeczą więc jest Hryria Dideka dostar- 
Czyć wszelki h środków obrony ustanowio- 
nemu dlań kuratorowi, 'ub teżiunego obroń- 
ce zamianować i o tem sąd zawiad«mić. 

C. k. eąd pow'atowy. 

Gorlice dnia 15 września 1880. 
(6727 173) Edykt 

L. 7013. C. k. sąd poniatowy w Sa- 
Roku wiadomo czyni, że ns pozew Roberta 
Bartha z prez. 3 września 18801 7018 prze- 
ciw Gustawowi Wagnerowi pto. 154 zł. w. a. 
termin do rozprawy sumarycznej na dzień 
26 października 1880 o godzinie 9 z rang 


Wyzcaczony i dla pozwanego z miejsca po- j 


ytu niewiadomego, Gustawa Wagnera, kura- 
tor x osobie adwokata Dr. Iskrzyckiego u- 
stałOwionym został. 


Ft. 
E f. Bezirtsgeridhte | 
Drohonycz wird biemit befannt, bag zur Here | 


Der Aft der Bejchreibung und Shäpung | 


yor- 
i ! 


Fw duiu 26 listopada i w daiu 29 grudnia 
f 1880 egzekucyjna sprzedaż pół morga gruntu: 
'pod Nr. k. 8 rep. 18 fizycznie nieoddzie. 
i lonego i pół morgi gruatu pod Nr. k. 10 
'rep. 24 w Białobokach położonego Wojcie- 
i eha Szewczyka własnego, ciała tabalaruego 
i niemającego. 
Cenę wywołania stanowi 250 złr. 
Wadyum 25 zł. 
Resztę waruuków licytacyjnych w są 
(dzie przejrzeć można, o czem się strony tu- 
(dzieł wierzycieli, którzyby w pomiędzy Cza- 
‘Sie na grunt powyższy prawa rzeczowe na- 
byli przez kuratora adw. Dr. Gaberlego 
w Jarosławiu zawiadamia. 

Przeworsk 12 sierpnia 1830. 
(6744 1—3) dy kt. 

L. 4009. ©. k. sąd powiatowy w L- 

żejsku oznajmia, że dnia 22 paździermka 19 
„listopada i 17 grudnia 1680, każdym razem 
|o godzinie 10 rano odbędzie się przymusowa 
,szrzedaż realzości pod l. k. 15 w Biedaczo- 
wie położcnej na 180 zł. oszacowanej. 

Zakład wynosi 18 złr. 
| Warunki licytaryjoe i odn ése akts 
złożone w sądzie do prz:)rzen a. 

Leżajsk 24 czerwca 1880. 
(6749 1—3) K dy li ta 

L. 811. C. k. sgd powiatowy w Rado- 
myślu podaje do publinznej wiadomości, jż 

w dniu 21 października, 18 listopada i 16 
grudnia 1680 każdym razem o godzinie 10 
z rana odbędzie się przymusowa publiczna 
„sprzedaż rezlności pud Nr. k. 144 w Prze- 
ciawiu do W:lentego i Julianny Gręboszów 
„należącej colea zaspokojenia wierzytelności 
,kanteru pożyciek i zaliczek hr. Reys 
iw kwocie 255 słr. 50 et. 
| Cena szacunkowa wynosi 800 zł. 

Wadyum 80 złr. 

Protokół zastawniczego opisania 1 08Za- 
cowania tudzieź bliższe warunki licytacyjne 
przejrzeć można w registraturze sądowej 

| C. k. sąd powiatowy. 
| 
i 


Radomyśl dnia 22 marca 1879. 


ł 


| Doniesienia prywatne. 


„(6128 2—3) L. 924, 


-= Ogłoszenie. 


EM = Z 
W gmachu teatralnym śp. Stanistan a 
hr. Skarbka we Lwowie jest do wydzierża- 
wienia przedsiębiorstwa teztrala» na lat 11 
„cd Niedzieli Wielkanorrej 1881 do tejże 
1892 r. Głównym obowiązkiem dzierżawcy 
jest utrzymywać dobrą scenę polską i dvw-6 
| rocznie eonajmniej 160 przedstaw eń drams- 
(tycznych w polskim języku. 
„Cina fiskalna za tę dzierżawę ustana- 
. wia się na kwotę 3000 zł. rocznie; c prócz tego 
| winien ubiegający się o tę dzierżawę złożyć 
w swej ofercie uwiadomienie, czyli i 
' za jaką cenę zamierza nabyć cały inwentarz 
„AŻ na swą własność. 
i Kaucya za tę dzierżawę wynosić bę- 
dzie 6000 zł.  * a" 
lane warunki zawrzeć się mającego 
kontraktu gą w administracyj ceniralnej F 
gmachu teatralvoym da przejrzenia. 
ł 


i 


_ Chegcy się nbiegać o tę dzierżawę mają | 
Wzywa się zatem tegoż Gustawa Wa- swoje oferty z dołączeniem wadyum w kwocieś L. 11281. 


| 
| 


| 


| 


1000 zł. przesłać do administracyi centralnej 
najpóźniej do ostatniego listopada 1880, które 
to wadyum utrzymu:ąceiau się dzierżawey 
w jego kaneyę wliczone, innym zaś oferentom 
zwrocons Zostanie, 

Oferent wisien wykazać swe majątko- 
we stosunki, a jeżeli nie jest osobistością w 
zawodzie scenicz: ym powszechnie znaną, wi: 
nien wykazać swe artystyczne wykczta.ve- 
nie i uzdolnieuie do odpowiedniego prowa- 
dzenia sceny. 

Po otrzymaniu uwialomienie, -ż jeg" 
af:rta przyjętą została, winien oferent w 
przeciągu 8 dni do ewentualuego zawarcia 
kontraktu do administracyi eeutrzlnej osobi- 
ście się zgłosić i kence'syą 0 :powiednej 
władzy do dawania we Lwowie przedsta 
wień scenicznych wykazsć się, ile że w ra- 
zie przeciwnym jako odstępujący od obiega- 
nia się o tę dzierżawę uważanyia b dzie i 
złożone przezeń w.dyum na korzyść wy 
dzierżawiającej fund:cyi przepadnie. Zawrzeć 
się mający u:stępnie koatrakt obowiązywać 


| Stypendyum to udziela tutejsza izra- 
|elivka Rada zboru, do której ubiegający Się, 
wnieść mają pod:nia swe w przeciągu 4 
tygodn 

Przełożeń: two zboru izraelickiego 


Lwów dnia 30 września 1880. 


| Kundmachung. 


Das Comité der Ver. Marcus Bern- 
steim*schen Stiftungen, zum Unterrichte und 
zur Unterstützung von israel. Handwerkern 
bringt hiermit zur Kenntniss, das für solche 
körperlich kräftige Knaben, welche sich dem 
Handwerkerstande widmen wollen, und zu die- 
sem Behufe auf Kosten der Stiftung bei ei- 
nem Handwerker untergebracht werden wollen, 
4 Stiftungsplätze erledigt sind. 

Jeder Bewerber hat sein Gesuch an 
das Comite dieser Stiftungen zu Händen des 


Vorsitzenden Hrn. Prediger B. Lóweustein bis 
30 October 1880 einzusenden und nachzuweisen : 

I. Durch ein beglaubigtes Armuthszeu- 
gniss, dass weder er noch seine Eltern fir 
ihn das L hrgeld bezahlen können. 

II Durch einen Geburts-oder Heimaths- 
schein, dass er der Lemberger isr. Gemeinde 
angehórt, oder mindestens ein Galizier ist und 

|das 14 Lebensjahr nicht überschritten hat. 

III. Ist dem Gesuche ein Revers des 
Vaters oder Vormundschaft beizulegen, dass 
die Vertretung des Knaben in Betreff dessen 


Konkurs. 
Verhältnisses zum Meister mit Vermeidu g 


BU Jwowskiega zboru izraćliexiego 0pró- | jedes eigenmächtigen Kinschreitens dem Comité 
żnione zost-ło stypendyum w rocznej kwo- ūberlassen wird. 
cia 126 zł. w. a. dla izrzelickiego neznia | IV. Auswärtige Bewerber haben ausser- 
wyższej szkcły realuei wa Lwowie. dem ein Arzliches Zeugniss über die Kraftig- 
Ubiegający się o to stypendzum, które R und Befähigung zum Handwerke beizu- 
przezns CZU jest na czas uczęszczania do i welche Schulzeugnisse 
tutejszej sekcły realnej wykazać mają swe bringen, werden vorgezogen werden. 
nbóst= o, „rzy leżność do lwowskiego zbo- Das Comité der Verreinigten 
ru, celujący postęp, pilneść i moralność i Marcus Bernstein'schen Stiftungen. 
aosić ubiór krajowy. (6699 3—3) 
C. k. uprz. Galic. akcyjny Bank hipoteczny. i 
(Wykaz w myśl $. 75 Statutów). 
Z dniem 30go września 1880 roku było w obiegu: 


6”, Listów hipotecznych: . . złr. 27,716.100 
Asygnacyj kasowych: . . . złr. 2,889.600 


Lwów 30 września 1880. 


(6804) 


będzie dzierżawcę od dnia podpisania tako- 
wego zaś wydzierźawiającą fundecyę dopiero 
po zatwierdzeniu przez Radę administrecyj 
ną zakładu hr. Skarbka. 

Z zsrządu centrelnego Zakł. du ubogich 

i sierot fuvdacyi Sianisł.wa h:. Skarbka 
___ We Lw»owia d. 24 wiześnia 1880. 

L. 1404 (6787 2—3) 


bei- 


a Przedruk nie bedzie pł ; Dyrekcya. p 
„edruk nie bedzie płaconym 

Pierwsza węgiersko-galic. kolej żelazna. — C. k. Dnie- 

strzańskai Tarnowsko-Leluchowska kolej państwowa. 


Obwieszczenie, 


Z dniem 15. października 1880 r. wcho- 
dzi w użycie 
dodatek VIN 


do taryfy miejscowej Pierwszej węgiersko-gali- 
cyjskiej kolei żelaznej,  Dniestrzańskiej i Tarnowsko-Lelu- 
chowskiej kolei państwowej, ważnej od 1 września 1876 r. 
Dodatek ter zawiera: 
l. Zmianę nazwy stacyi „„8Zz.zawneś na „„S$zczaw- 
ne-IKulaszne*. 

Il. Uzupełnienie klasyfikacyi towarów. 

Il. Zniesienie skali refakcyjnej 

dla przesyłek soli z Drohobycza. 

IV. Tarytę stacyjną dla przystanku Drohobycz-Tru- 
skawiee. 

Egzemplarzy tego dodatku można nabyć w dotyczących 
stacyach i w komercyalnem biurze podpisanej dyrekcyi 
(w Wiedniu, IX. Kolingasse 17). 

Wiedeń, dnia 30 września 1880 r. 


Od Dyrekcyi 


Pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej, zarazem ja- 
ko prowadzącej ruch na e. k. Dniestrzańskiej i Tarnowsko- 
Leluchowskiej kolei państwowej. 


L. 11064. 


(6723 2—3) 


|Dr. KARCZ | 


ulica Wałowa 1. 3 we Lwowie, 


leczy wszelkie choroby skórne: wyprysk, 
łus'cz, liszaje, pierechricę liszaj źrący, ; 
strupień. świerzb, ospy, odrę 114, — wszel- 
kiego rodzaju owr odzenia zołzowe i sił we 
i ich skutki, tudzież skutki nadużycia, 


Ordynuje codz, 0d 8—10 i 3—4, 
Dla ubogich eodziennie od 2 do 3 godz. 
(Ewentualnie udziela raiy listownie.) | 
(Poradnik A słr. 2Q cnt za egzemplarze.) 
(»650 2—25 


r. wszech nauk lekarskich 


Wincent Głmiisti 


osiadł h 
w Kozłowie. K 
3 n K 
(6724 3--3 
-.ŁŁiktii tŁtiŁi tu 
O 
INOSTrona Ei mieli 
4 szyru i najdelikat- 
niejszym gatnnku 
franso do osta- 
na kuracyę tniej stacyi poez- 
towej, zawsze świeże, razem z koszykiem 
(671 2—3) po 5 kilo za 3 zł. 80 et. 


iqdpweo-f HD- bnn ii ix 
Simqgerstrasse 6 


Ji SP aka DS 2 TY 


Ważne dla Dam. 


Z powcdu bardzo wielkiego składu i nie- +: 


pomyślnego powodzenia w iuteresie, sprzedaje- 
my nasz bardzo wielsi skłud 


prawdziwych paryskich ka | 


peluszy damskich. 
z najnowszego fasonu © połowę taniej. 

Żadna dama nie powinnas przeto zanie” 
chać tak szadko zdarzającej się -posobności, 
mieć elegancki prawdziwy puryski kapelusz ze 
bezcen, Każdy kapelusz je:t opatrzony firmą fa 
bryczną Za zaliczką lub przesyłką kwoty prze- 
syłamy ładny kapelusz fileony lub aksamitny, 
najnowszej formy i gustos ni: ubrany prawdzi 
wem strusiem lub fant:strecznem piórem i fran 
enskiemi kwiatami Ceny od 2 zi. 50 
et. do 9 zł. 50 et, co przedtem 
podwójuie kosztowalo — Kapelusze, 
któreby nie przypadały do gustu, przyjmujemy 
napowrót. Tak samo można dostać czypeozki, 
ubiorki i żaboty. (6725 


Grand Magasin de Modes 


w iśrakowie. ulica Grodzka licz. 55. 
L 4064. (650% I—4) 


Obwieszczenie. 


9 


3—3) 


Magistrat królea skiego wolno -handlo- 


wego wissta Jarosiswis podaja misiejszem | 


do publicznej wiadomości, że celem wydzie- 
rżawienia  doebodów praw  propinacyj 
miejskiej i dodatków gminaych od napojów 
ropinecyjnych na jeden rok lub ma trzy 
łata, to jest nsczas od 1 stycznia 1884 do 
końza roku 1881 ewentualnie do końe: grad- 
nia 1883 odbędzis się w Jarosławiu w gma- 
chu retoszowym w godzinach urzędowych 
w dniu 14 października 1880 pub!:cznz li- 
cytacys, w razie bezskutesznego urśywu te- 
go terminu odbędzie się takowa w dniu 28 
października 1580 s gdyby i ten termis nie 
pomyślnie wypadł, w dniu 11 listop:da 1850, 
do której chęć wszystkich wydzierżawieni? 
mających uprzejmie się zaprasza. 
Jako cenę wywołania ustanawia się 
a) za prawo dochodu z wyrobu 
przywozu i wyszynkn wódki, 
miodu i trunków słodzanych 
rerzpy czynsz w zwovie .. 
b) zs prawo pobierania dodat- 
ków gminnych od piwa 
roczny czynsz w kwecia . . 21809 vtr. 
razem .. 42600 zr. 
z której każdy do tej licytneyi perystęnuję= 
ey 10°% jszo wadyum do rąk komisji liry= 
t-cyjnej w gotówce inb w pzzyjm wolnych 
pspierach wartościowych według xu.su dnia 
ostatniego złożyć obowiązany. 
Resztę wsrutków lieytzejjnych moż: a 
przed: rozpoczęciem licytacyi œ tutejszej 
registrsturza rssgląduąć lub odpisać. 


Magistrat miasta 
Jarosław -ws 1520 września 1880. 


p 
4 


21000 złr. 


a. 


10 


_ CHINSKO- 


DELE D PAP OE AEA EE WO 


ROSSYJSKĄ 


m mana aaa da 


| HERBATĘ CZARNA ! KWIATOWA | 


MELANGE FAMILIJNA > kwiatem ?/4 k. złr. 


3. 


OZARNA Nr. [- "Ja klo. - . -. - . złu. 1.40 ; POLECA E 
we o r I 6 DE 0: z $ „  AROMATYCZNA „ „.zbi4- * 0 
PWN 0 E E 3003 Glówny Skład i „ CESARSKA NA UM | 

ŚOUONYŃĆ SANEINNŃ © 1 aa. OF RASNENACIYI ŻE SKŁADU BRACI POPÓW w MOSKWIE; 

PRACOW e hr AN Z + z 4. F Jii ; CZARNA i funt wagi rossyjskiej złr. 2.84 È 
h a a A | E Ń „ PRZEDNIA 1fnt. w. r. zł. 5.20 
> NINGOHOW . . .'. . swe = |) Ua Ń LEPSZA TAGE O ao 

WYSIEWKI Z TYCHŻE . . . . . złr. 1.20 | 3 i : "EWĘ e E ? 
> ZEWIATEM . . ... t150} WO LWOWIE ? i p kek 5 w ask. 
p) u DRR AOKI Wah RYNEK liczba 13. A E EEE ZEK RE T AAA oE 

Zamówienia z prowineyi załatwia odwrotną pocztą jak najstaranniej. 


z 4 mają zaszazyt WIZAŻ RESUCZZ A "AR by 
L. K. Schweicerówny swimt. SANE PEE AE 
4%. Panie, że z dniem 1 październ. b. r. rozpoczynają z ZA STS SNS |2= zę 
s g palę: IS (g do S Bam 
kurs nauki kroju, mas SE Bis Ers |s 
i że zaopatrzyly swoją pracownię w świeży zapas OE|OZ5 kas ER PSE CSEE 
najnowszy:h i (e A a e ||25 a a gS 
. . A > PAZ Ogs 25 R o Lss 
materyj jesiennych. WzEO SE pi n 8 I Epi 
Lwów, ulica Fredry 8, albo Hulicka 54. = Es ZNG N Ze > E S E . 
56231 4—5 = " ER | ode SeT 
NM. alas ie aE BEES 
KEN ERE E AEE 
1 LĄ ke S az e zicc 
Ńawę surową. Sigita rgia 
z. gx| NE s3 2 
czystą w smaku rozsyła, od 9 funtów począ- < FE ad o COME: = ag AE 
wszy, po cenie 5, 5 50 i6 ał frauco za prze | m Sje zg 3 LŚ NZ = Mp 
słaniem lub pobraniem należstośi HENRWIK s. z KE jm = - MAc 
ANDRESSEW w HMambrrgu Jä-)| L Ex Sana qi p: © EE 
32 : ; utrąsg 5 073 0A 5r m sz = SSS 
(6432 3 4 gerstrasse 5% H 04072) 2 S od 5 = 22 
BE SO 18 1. APE GD 02 laga, atè 3 = EA 
gaan |u Fu SE „Z Oz = > 
R CJE * a 
| =E s ESE ŻĘ zz A.s k 
"R 8 B =" NZ SPIKE ZY 
l | f IU KC aż WŁ 
> H 
kuracyjne | DODGODOOD0O00G0C 
> > . | kk un m = WE 
otrzymuje codziennie 7 ro zoitałockie 
i 4 a ni © 
j świeże JĘZY 


, ie 6" Up g 


KANT 


{ 


| KARAR 
s KA 
4.36 

wapno i 
wszęnikie elekta 


warsnkami nainrryg 


isty ErP 


8 ; 


wy, 


4 
A, 
* 


73 + 


key 


"Am. 
VESS 


4 


ne, 


PEF 


i rozseła starannie opakowane RA ko: p elany, otwiera nanczycielka 
j 3 = ' października Cena 8 zir. za 12 lek- 
j Karol Klimowicz (cyj. Bliższa wiadomość: lica Ormiań- 
R WARE. pk: (6673 8 6) 
CAO EAZA RZA RJ 
ias bk. Mp, rai, 
SEREN wA 3% E 


! praktycznie 
n'emka. w pierwszych dniach 
: ska l. 30. I piętro. od godziny 2—4 
Walowa 1. AL. (6309 7—11) S zb ŻA ij 1 
i, 
$ Ś 
SONERAA 


au ety 


pest 
AU 


jh 


2; O rw 
39 je F w W 


ik 
JA które według prawa z dnia l lipea 1868 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 93) 


i najwyższego post. z dnia 17 grudnia 1871 r. mogą być użyte do lokowa- 
4 nia kapitałów funduszowych, pupiłarnych, kanepi małżeńskich wojskowych, 


mis 


AARAA 


na | s} w iaito kantor:a do natycia 
Wauzysikie polecania z prowincył wrkounzja się bozawłocznie po 
f kursie dziennym, boz doliczenia prowizył. (687% 2 -7) 


AREK A RAKA IE AIZ 
>> 


Jeduym z głównych warunków piękności jest płeć, 
remna twarz może uag zachwycić. jeżeli znajdziemy płeć bex zarzutu. 
Ale także sajregularniejsza piękność dopiero wtedy zusłuży sobie na 
pochwałę. jeżeli będzie czystą, Iśniącą, i mł dzieńczo świeżej płci Lioz- 
na ilosć pań nie może mieć preteunyi de piękności. jeżeli płeć ich 
nie podtrzymmje Ażeby sobie piękna i świeżą płeć aż do późwej sta- 
rości zapewnić, należy używać, przez wielu znakomitych mężów, a to 
prf Pyefluch w Len-yoiw prof Ruspi dr. Jüngera, dr. Rudnitzu 
poiecony, od 14 lat z wudzwyczajnym skutkiem ;rże% tysiące używa- 
ny baisam brzocrowy Lengiela. Ten nlubiony krsmetyk 
uzdrawia w sżutek sek'dliwego bielidła. namiejętnośc,, lub z powodu 
ierych przyczyn ubrzydą płuó, a nawet w skutek capy vszpeconą twarz przywraca 
do zupełnej gładkości. Czyni zwiędłą i zeschłą skórę znown świeżą 1 głwdką i nadaje 
jej przyjemn koloryt, na co głównie starsze pauie t panowie uwagę zwracają. Że op 
ró dr. Lcugirla balsamu brzosotcego nie ma lepszego i niezawodniejszego śr dka na 
upiększe ne i konserwowanie twarzy, s wierdzili ci, którzy takowego używali. Cena dzba- 
nuszka | złr, 50 ct — We i.wowie do nehycia w apt. Zygm. Ruckira. 12821 14—9) 


a ksucye I wadya, 
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(GRONA 


(6290 T 2) 


. HG" Wie powierzchowna tylko sumien- 
nie | rad, kalonte przeprowadzona kuracya cho- 
rób sililntycznych, jest jedyną rękojmia uchy- 
lonia najswutuiejszych następstw w przyszłości. Ta- 
KOWĄ zapewnia na podstawie Śclałych badań i licznych 
doświadczeń swej piętuastoletniej praktyki Npecya= 
lista do chorób sifilifycznych | skórnye!:, 


„ prkt. lekarz medycyny, elirnrgii i wkuszeryi 


J. KA U TEE 


mieszkający przy ulicy Sobieskiego (nowa) licz. 12 


: scowym ndziela rady listownie 
lekarstwa w dyskracyonalny sposób 


EE A O OM AT O A 10 0 M 0 A 


OTRZYMUJE CODZIENNIE 
NA PROWINCYĘ W MAŁYCH KOSZYKACH 


'ADEWSKI, Lwów, Rynek 13. 


pierwsze piętro, drzwi nr. 16. Ordymuje od Śtej do 
lszej przed, od Zgiej do 5tej po południu. 

Rany, wrzody, wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju, 
zakaźne i kataralno upławy n mężczyzn i kobiet stry- 
ktury, zgubne skutki samogwałtu, jak osłabienia 
nerwowe, impotemcye, nasieniotoki, inklinacye 
do suchoż i t. d, tudzież bladaczkę i niektóre wy- 
pndki niepłodności -- leczy bez bolu gruntownie i 
pod zaręczeniom najściślejszoej dyskrecyi. Zamiej- 
i wysyła ua żądania 
16681 2—25) 


Folwark „„£linna< 
poleca ze swej pasieki 


BLU i OÓ a 


czystą patokę w słoikach po 
30 centów. 
Za próżny słoik zwraca się 5 et 
Do nabyein w własnej mleczarni, dom 
przechodni Wgo Ehrbsra, dawniej An- 
driolego w Rynku. 
(6485 


2--3) 


jatek ziemski 


w obwodzie przemyskim, przy 

kolei, czyniący w  dzjęrżawie 
20.000 zł rocznie, z bardzo dobre. W aka- 
mi, jest na sprzedaż lub zamianę Łajątek 
mniejszy, — bliższych szczegółów po muina 
up. Aszkanazego, agenta dóbr we LWĄC<e pod 
1. 8, ulica Kopernika. 6752 2--3 


ajlepszy środek przeciw eierpieniom żołądkowym 
jest wypróbowany i przez fakultet medyczny 
wszechniey Pragskiej zalecony 


Gastrofan 
zwłaszcza przeciw trudnemu trawieniu 
apetytu, przeciw odbijaniu się, 
alach i zgadze. 
Flaszka 70, et. w. a 


Mrówkowy wyskok 
K. Potuceka 


tę artretyzmowi, gośćcom, podazrze, bolom wkrzy- 
ach, hómoroidom, przeciw bolon wstawu i nawralgii. 


Cata flaszka E zF., Ya 50 et, w. a. 


HERBATA 
przeciw kurcozom i bolom żołądka 
Profesora Dra. Lóschnern 
HERBATA ta jest z wyśmienity: skutkiem wypróbo- 
wana w cierpieniach kurezowywh i w niestrawnościach 


_ Éoladks, — Paczka 20 et. 
Płynne mydło żelaziste. 


s Z wyśmienitym skutkiem bywa używane prze- 
ciwko bolom zębów, obrzmieniom pochodzącym z bolu 
zęba, przeciw ranom, sparzeniom, pocenin sia nóg, na- 


skórnym chorobom i szkrofułom. 
Cułu flaszka A gbe, |, 50 et. w. a. 


w braku 
w kurczach, wzdę- 


leczy wszelkie zbrzęknięcia powstałe z odmrożenia 
w ciągu 8 dni. (6482 1 —7) 
JeF Główny skład dla Pragi u aptekarza pod 
„Białym Aniołem" Józefa Ftrsta e 
Dla Lwowa główny elład m aptekarza 
Henryka Blumenfelda, dalej u Pp. 
Jakuba Beiżera, Z. Ruckera i Mikolascha. 

W Krakowie u aptek. Józefa Trauczyńskiego. 
„ Czerniowench n apiekarza L. Bohdowicza. 
„ Tarnowie u spt. Franc. Wp ynowksjo: 

„ Drohobyczu u apt. Henr. Blumenfel a, 

» Rzeszowie u Schaittera i Spółki. 
Stryjn u aptekarza Juliama Zgórskiego. 
WTarnopolsit u spt. Franc. Jamrógiewicza. 


ŚWIEŻE I WYSEŁA 


m amn 


